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współpracy międzynarodowej, ku
Przed

Zjednoczonych — oświadczył 
min. Wyszyński — stoi obecnie 
szereg ważnych zadań, które wy
magają ze strony Zgromadzenia 
i wszystkich miłujących pokój 
państw szczególnej uwagi. Dele
gacja Związku Radzieckiego zda 
je sobie z tego jasno sprawę, pa- 
miętejąc o odpowiedzialności Or 
ganizaeji Narodów Zjednoczo
nych za to, jaka będzie wybra
na droga dla rozwiązania tych 
zadań i jak te zadania będą roz
wiązane. Delegacja radziecka o- 
becnie tak samo, jak na poprze
dnich sesjach, widzi swe zadanie 
w tym, ażeby skierować wysiłki 
Zgromadzenia ku usunięciu prze 
szkód, znajdujących się na dro-

usunięciu
światowe^
niezwykle

groźby nowej wojny

way'owi, ażeby zaprzestał wywo 
ływania incydentów i nie stwa
rzał sztucznych przeszkód na dro 
dze do pomyślnego zakończenia 
rokowań w Kaesongu?

Stany Zjednoczone zagarnęły 
chińską wyspę Taiwan i zagraża

nę v/ Korei z rządu Stanów Zjed 
noczonych, który rozpętał tę a- 
gresywną wojnę.

Pan Acheson powtórzył zde
maskowane już oszczerstwa na te
mat agresji dokonanej rzekomo , _ _____
z K°rei północnej. Nie ma już ją granicom Chin. Obecnie °blok 

światowej. Stanowi " to~“obecnie °.becnie P°trzeby zatrzymywania północno - atlantycki usiłuje się 
ważne i nieci er ni pod ?ię na. tym‘ Jeśli chodzi o ro- wzmocnić przez włączenie Gre- 

zwłoki zadanie, które musi b.^ ko}va.I}ia w Kaesongu, o których cji, Turcji i Niemiec zachodnich, 
bezzwłocznie rozwiązane nrzez' ^°Wlł tak?e . P®“ Acheson, to którym przeznacza się specjalną 
ONZ. Jesteśmy przekonani że ^0ze by^ Jakakolwiek ,w realizacji agresywnycn

> pLwosc, ze właśnie _ panowie ge- planów przeciwko Związkowi Ra 
nerałowie^ amerykańscy — Mac dzieckiemu. Przedstawiciele blo 
Arthurowie i Ridgway’owie <

jest to zadanie, którego pomyśl
nego rozstrzygnięcia oczekują i 
domagają się miliony i miliony 
ludzi oraz wszystkie miłujące po 
kój narody!

Zadanie to staje się tym waż
niejsze, że w czasie, który upły
nął od V sesji Zgromadzenia — 
sytuacja międzynarodowa skom
plikowała się jeszcze bardziej, 
zarówno pod względem gospodar 
czym, jak i politycznym.

Sytuacja gospodarcza 
w krajach kapitalistycznych

Sytuacja gospodarcza w kra
jąca kapitalistycznych pogorszyła 
się w tym czasie jeszcze bar 
dziej, co stanowi bezpośredni 
rezultat agresywnej polityki blo
ku atlantyckiego ze Stanami Zje 
dnoczonymi na czele, jak rów 
nież szeregu innych państw, zmu 
szonych prowadzić taką politykę 
pod stałym naciskiem ze stronv 
Stanów Zjednoczonych. Ekonomi 
ka Stanów Zjednoczonych ma o- 
becnie chorobliwy, wojen no-in- 
fKcyjny charakter: cechuje ją
stałe narastanie produkcji zbro
jeniowej przy jednoczesnym kur 
czeniu się gałęzi produkcji poko 
jowej. Wyścig zbrojeń wywołuje 
wzrost budżetów wojennych, jak 
również wzrost podatków bezpo
średnich i pośrednich, co pogar
sza jeśzcze bardziej sytuację ma 
tonalną ludności tych krajów. 
Niemałą rolę w pogarszaniu mi** 
dzynarodowej sytuacji gospodar
czej odegrała i odgrywa nadal 
polityka dyskryminacji w sto
sunku do Związku Radzieckiego 
i krajów demokracji ludowej w 
dzielnie stosunków gosnodar- 
czych, a przede wszystkim han
dlowych, polityka wyrządzając0 
poważną szkodę gosnodairce świa 
towej, nie wyłączając samych 
Stanów Ziednoczotiych, a w wie 
ksze' jeszcze mierze — Anglii i 
Francji. Fakt poważnego pogor
szenia się sytuacji gospodarcze! 
w krajach kapitalistycznych zmu 
szeni są przyznać także liczni 
meżowie stanu tych krajów.

Pan Truman zmuszony by* 
znów wczoraj przyznać i potwie” 
dził dziś to pan Acheson, że mo 
żność poprawy warunków bytu 
ludności pozostaje w beznośred- 
niej zależności od zmniejszenia 
ciężaru zbrojeń. Zresztą przyzna 
nie to nie przeszkadza, jak wia
domo, rządowi Stanów Zjedno
czonych prowadzić dalej szaleń
czego wyścigu zbroień. pogarsza
jącego jeszcze hardziej sytuacje 
materialną narodu.

SytuaeiJ gospodarczej, a zwla

tym samym okresie, mieliśmy 
nadwyżkę w bilansie handlu za
granicznego w wysokości 350 mil. 
funtów szterlingów rocznie”.

Jeszcze cięższa jest sytuacja 
gospodarcza krajów słabo roz
winiętych. W związku z mili
taryzacją Stanów, Zjednoczo
nych, Anglii i szeregu innych 
krajów, są one pozbawione moż
ności otrzymywania instalacji i 
maszyn dla rozwoju własnego 
przemysłu. Ich wpływy, osiąg
nięte ze sprzedaży surowców, są 
zamrażane w amerykańskich, an 
Sielskich i innych bankach, ’ tak 
że nie mogą one swobodnie dys
ponować tymi_ sumami. Rolnict
wo tych krajów znajduje się w 
stanie upadku i nie przejawia ża 
dnych oznak postępu w przyszło 
ści. Produkcja artykułów spo
żywczych spada i w szeregu miej 
scowości ludność skazana jest na 
głód, choroby i wymieranie.

Svtuacja
polityczna

Skomplikowała się również w 
ostatnim roku sytuacja politycz
na.

Stany Zjednoczone i Anglia 
prowadzą od prawie półtora roku 
agresywną #rojnę w Korei.

Pan Acheson podjął próbę

ich waszyngtońscy patroni torpe 
dują uporczywie wszystkie pró
by drugiej strony osiągnięcia po 
rozumienia w tych rokowaniach? 
Czyż nie dowództwo amerykań
skie utrudnia przebieg rokowań 
wszelkiego rodzaju prowokacja
mi, bombardowaniem strefy neu 
tralnej i temu podobnymi meto
dami „rokowań", w toku których 
wysunięto np. niedawno, pod 
pretekstem skorygowania linii 
kontaktów — absurdalne żąda- 
nie_ przekazania wojskom amery 
kańskim rejonu Kaesongu, znaj
dującego się w ręku wojsk pół
nocno - koreańskich?

Czyż można wątpić, że najlep
szym sposobem przyśpieszenia ro 
kowań w sprawie rozejmu w Ko 
rei byłoby wydanie przez rząd

ku atlantyckiego jawnie narusza 
ją międzynarodowe porozumie
nia, zawarte podczas wojny prze 
ciwko Niemcom hitlerowskim i 
militarystycznej Japonii, a mają_ 
ce na celu walkę przeciwko nie
bezpieczeństwu powtórzenia a- 
gresji faszystowskiej oraz wzmo 
cnienie. przyjaznych stosunków życia oraz zapewnienia całkowi-

dowód. całkowitego lekceważenia 
najważniejszych zasad Karty 
NZ, która wymaga poszanowania 
niezależności i suwerennych 
praw państw. Wystarczy przypo
mnieć powyższe fakty, aby me 
pozostało żadnej wątpliwości, że 
w Organizacji Narodów Zjedno
czonych deptane są elementarne 
zasady i postanowienia prawa 
międzynarodowego, że amerykań 
ska polityka w ONZ wyrządza 
olbrzymią szkodę moralnemu 
autorytetowi Organizacji Naro
dów Zjednoczonych.

Rada gospodarczo - społeczna 
ONZ, zamiast rozwiązywać waż 
ne zadania, mające się przyczy
nić do stworzenia warunków nie 
zbędnych dla pokojowych i przy 
jaznych stosunków między naro
dami, do podniesienia poziomu

ze Związkiem Radzieckim.
W swej wrogiej w stosunku do 

Związku Radzieckiego i krajów 
demokracji ludowej polityce, 
blok atlantycki pod naciskiem 
Stanów Zjednoczonych, a przede 
wszystkim same Stany Zjedno
czone usiłują wykorzystać rów
nież Organizację Narodów Zjed 
noczonych, narzucając Zgroma
dzeniu Ogólnemu i innym orga
nom ONZ uchwały, anulujące 
decyzje powzięte ńa poprzed-

amerykański polecenia gen. Ridg nich sesjach Zgromadzenia

W OiZ deotane są 
elementarne zasady Drawa 

międzynarodowego
Na ubiegłej sesji powzięto sze 

reg decyzji, których agresywny 
charakter nie może budzić żad
nej wątpliwości, mimo wysiłków 
autorów i inspiratorów tych r P- 
cyzji zamaskowania swych rze
czywistych planów szumnymi 
frazesami na temat „wspólnego 
działania na rzecz pokoju“, „po 
kój wymaga czynów“ itd. itp. U- 
chwały Zgromadzenia, dotyczące 
tzw. akcji zbiorowych, ustano
wienia blokady i nałożenia em
bargo na. towary eksportowane 
do Chin, haniebna uchwała, u- 
znająca Chińską Republikę Lu
dową za agresora, jak również 
niemniej haniebna uchwała, na
kładająca na dowództwo amery
kańskie w Korei obowiązek „za 
bezpieczenia“ mocnych pozycji 
w całej Korei, innymi słowy obo 
wiązek kontynuowania agresyw-*

nej wojny aż do pełnego zagar
nięcia całej Korei — mówią sa
me za siebie.

Podejmując te uchwały, Zgro
madzenie jawnie wkroczyło na 
drogę popierania i zachęcania do 
dalszej agresji przeciwko miłu
jącym pokój narodom Korei 
Chin. Niemal że w przeddzień 
obecnej sesji, większość Rady 
Bezpieczeństwa, na polecenie Sta 
nów Zjednoczonych i Anglii, do
konała nowego naruszenia naj
ważniejszych zasad Karty Naro 
dów Zjednoczonych, umieszcza
jąc na porządku dziennym obrad 
skargę W. Brytanii przeciwko 
Iranowi, naruszając tym samym 
jawnie 7 pkt. II art. Karty, który 
nie dopuszcza do wtrącania się 
w wewnętrzne sprawy państw. 
Raz jeszcze anglo - amerykań 
skie ugrupowanie w ONZ dało]

tego zatrudnienia itp. — była 
całkowicie pochłonięta opracowa 
niem zarządzeń, zmierzających 
do poparcia anglo - amerykań
skiej agresji w Korei.

Tak z roku na rok, krok za 
krokiem, ONZ oddala się coraz 
bardziej od zasad Karty, od ce
lów i zadań, jakie stoją przed 
Organizacją Narodów Zjednoczo 
nych. ONZ odeszła daleko od 
drogi utrwalenia pokoju i popie 
rania rozwoju przyjaznych sto
sunków między krajami. Kieruje 
się ona obecnie innymi interesa
mi. Do innych celów popychają 
ją agresywne siły Stanów Zjed
noczonych, Anglii, Francji i kra 
jów Ameryki Łacińskiej, siły, 
które decydują obecnie w ONZ 
o sprawach wojny i pokoju. Te 
cele i te interesy, to pragnienie 
nowej wojny, to żądza wzbogacę 
nia się na wojnie, wyciągnięcia 
z wojny olbrzymich zysków. Oto

co stanowi źródło natchnienia 
panów monopolistów, którzy 
„traktują wojnę jako intratny 
interes, dający kolosalne zyski" 
— jak oświadczył szef rządu ra
dzieckiego, J. W. Stalin.

Agresywne dążenia i plany 
amerykańskich monopolistów 
znajdują poparcie ze strony sze 
regu państw, należących do blo
ku północno - atlantyckiego, wo 
dzących rej w Organizacji Naro
dów Zjednoczonych, która prze
kształca się z instrumentu poko
ju w narzędzie wojny.

„..Przekształcając się w na
rzędzie agresywnej wojny — 
oświadczył J. W. Stalin — 
ONZ przestaje być zarazem 
światową organizacją równo
uprawnionych narodów. W 
istocie rzeczy ONZ jest teraz 
nie tyle organizacją świato
wą, ile organizacją dla Amery 
kanów, działającą dla potrzeb 
agresorów amerykańskich“. 

Oto fakty. A fakty, jak wiado
mo, są uparte.

Nie wolno dalej kroczyć tą 
drogą.

Czas już, by Organizacja Na
rodów Zjednoczonych przpomnia 
la sobie swe podstawowe zada
nia: by popierała nie agresorów, 
napadających na inne państwa, 
lecz tych, którzy padają ofiarą 
napaści ze strony agresorów, — 
by popierała międzynarodowy 
pokój i bezpieczeństwo oraz raz 
wój przyjaznych stosunków mię
dzy narodami.

To co się dzieje w ONZ jest 
bezpośrodnim rezultatem zagrani 
cznej polityki anglo - amerykań 
skiego bloku, stanowiącego agre 
sywny trzon Organizacji Naro
dów Zjednoczonych.

Agresywny trzon 0MZ
W Stanach Z jednoczonych wply | del ze Związkiem Radzieckim i 

wewi mężowie stanu — prezy
dent, ministrowie, senatorowie 
podjudzają co dzień do wrogości 
wobec Związku Radzieckiego i 
krajów demokracji ludowej.

Kongres USA gromadzi coraz 
więcej ustaw, zmierzających do 
storpedowania pokojowej współ
pracy narodów, do wzniecenia no 
wej wojny światowej. W ciągu' 
tego tvlko roku rząd USA, idąc 
P- Unii dalszego pogarszania sto 
sunków z ZSRR, przyjął ustawę 
o wprowadzeniu embargo na han

i innych krajów Eurcpy zachod
niej groż3 również nadal poważ, 
ne trudności, zwłaszcza w zwią
zku z nową ustawą amerykan
ką. podpisaną przez prezydenta 
26 października br,. a przewidu
jącą, że polityka Stanów Zjed
noczonych będzie polegała na na 
łożeniu embargo na towary wy
wożone do Związku Radzieckiego 
i zaprzyjaźnionych z nim krajów 
oraz na przerwaniu pomocy gos 
podarczej i finansowej dla kra
jów handlujących ze Związkiem 
Radzieckim i zaprzyjaźnionymi 
z, nim krajami.

Bardzo wyraźnie wypowiedział 
się w tej sprawie w Izbie Gmin 
nowy premier brytyjski zaled
wie 2 dni temu. Według ofic
jalnych organów prasy, pan 
Churchill oświadczył co nastę
puje:

,>,W dziedzinie bilansu handlu 
zagrań'czneeo przeżywamy kry
zys. Powstał deficyt większy 
niż w 1949 roku i pod wieloma 
względami ostrzejszy niż w 1947 
roku. W bieżącym półroczu nasz 
deficyt w handlu zagranicznym 
utrzymuje się na poziomie 700 
mii. funtów szterlingów rocznie, i 
podczas gdy w roku ubiegłym, w i
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O pakt pięciu mocarstw
Apel Światowej Rady Pokoju do ONZ I narodów świata

WIEDEŃ (PAP). Światowa Rada Pokoju na końcowym po
siedzeniu w Wiedniu uchwaliła, jak już donosiliśmy, apel do Or
ganizacji Narodów Zjednoczonych i do narodów świata, który 
przesłała przewodnicząc«mu Zgromadzenia Ogólnego Narodów 
Zjednoczonych. v

Apel głosi m. in.:
Źaostrzenie się w ciągu ostat- 

nych miesięcy sytuacji międzyna 
rodowej budzi obawę i zaniepo

szcza sytuacji finansowej Anglii! kojenie wśród wszystkich ludzi

Azji interesuje całą ludzkość. 
Układy zawarte z Japonią w 
San Francisco w poważnym sto- 
oniu zmniejszyły możliwość przy 
wrócenia tego pokoju. Przywro 
cenie pokoju zakłada nie tylko 

—, i.umaisiw, zaprzestanie wszelkich prowadzo
które na mocy postanowień Kar | nych obecnie, zwłaszcza w Korei,

na całym świecie. Każdy prag
nie, aby pięć wielkich mocarstw,

ty Narodów Zjednoczonych oraz 
ze względu na swą potęgę odpo
wiadają za pokój na całym świe 
cie, rozpoczęło rozmowy i osiąg 
nęło porozumienie.

Światowa Rada Pokoju zwraca 
w szczególności uwagę Zgroma
dzenia Ogólnego Narodów Zjed
noczonych na następujące punk
ty:

1- Względy sprawiedliwości i 
realna ocena polityki międzyna 
rodowej wymagają dopuszczenia 
do Organizacji Narodów Zjedno 

nych rządu Chińskiej Repu
bliki Ludowej.

Z. Światowa Rada Pokoju 
wzywa Organizację Narodów 
Zjednoczonych do użycia swych 
wpływów, aby zapewnić przestrze 
ganię porozumień. międzynarodo
wych w sprawie rozbrojenia Nie 
mieć i przyśpieszyć zawarcie 
traktatu pokojowego, który u- 
możliwiłby wycofanie wojsk o- 
kupaeyjnych oraz odbudowę zje
dnoczonych i ademilitaryzowa- 

;>h Niemiec.

działań wojennych przez zawar 
cie porozumień w sprawie rozej 
mu, lecz również zagwarantowa
nie prawa narodów Azji do nie 
podległości i terytorialnej in

tegralności bez jakiejkolwiek in 
gerencji obcej.

cja ta, dzięki ścisłemu systemowi 
kontroli, jaki ona przewiduje, 
gwarantuje bezpieczeństwo dla 
wszystkich na każdym etapie roz 
brojenia.

(Do apelu załączona została pro 
pozycja w sprawie rozbrojenia).

Światowa Rada Pokoju jest 
przekonana, że wojna nie jest nie 
uchronna, że pokojowe współist
nienie różnych systemów polity
cznych i społecznych jest możli
we i że propozycje jej odpowia
dają interesom całej ludzkości.

W 34 rocznicę Wielkiej Fewolucji 
ruszył szczeciński iaśmowiec

mm
■m

4. Należy uznać i to w spo 
sób skuteczny prawo narodów 
Egiptu, Iranu, Maroka i wszyst
kich innych krajów Bliskiego i 
Środkowego Wschodu oraz Afry
ki północnej do samodzielnego 
prowadzenia i rozstrzygania 
swych spraw bez obcego nacis
ku, lub ingerencji i bez naraże
nia się na okupację wojskową, 
jawną lub zamaskowaną.

5. Światowa Rada Pokoju 
wzywa Zgromadzenie Ogólne Na 
rodów Zjednoczonych do oddania 
pod obrady propozycji w sprawie 
rozbrojenia) uchwalonej dzisiaj, 
6 listopada 1951 r., w Wiedniu. 
Propozycja ta nie może w żad
nym 'wypadłaś doprowadzić do 
naruszenia równowagi — z ko
rzyści;: lub ze szkodą dla tego

* mim* ' '■ i*........ ; i
i ■ itlfillim K "• ?"' ■

3. Przywrócenie pokoju wllub innego państwa. Propozy-

W porcie szczecińskim w dniu 7 bm. w 34 rocznicę Re
wolucji Październikowej na 44 dni przed terminem zostały 
uruchonrone dwie wywrotnice wagonowe oraz nowoczesne 
urządzenie taśmowe do przeładunku węgla z wagonów ko
lejowych na statki.

_ Urządzenie taśmowe przeładowuje węgiel sortowany wszy
stkich gatunków od miału do kęsów o wadze do 130 kg włą
cznie.

Na zdjęciu: Taśmowiec ładuje węgiel na pierwszy statek 
— s/s „Brygada Makowskiego/’»

krajami demokracji ludowej oraz 
zerwał, radziecko - amerykański 
układ handlowy z dnia 4 sierp
nia 1937 r.

Agresywny charakter polityki 
zagranicznej USA widoczny jest 
całemu światu, mimo, iż rząd a- 
merykański usiłuje ukryć to 
nrzed światową oninią publiczną, 
przedstawiając nową wojnę, któ 
rą przygotowuje, jako obronna, a 
nokojową politykę ZSRR i in
nych miłujących pokój krajów — 
jako agresywną, chociaż wszyst
kim wiadomo, że Związek Ra
dziecki — jak to już powiedzia
łem, przytaczając autorytatywne 
oświadczenia Generalissimusa J. 
W, Stalina — nie myśli nawet o 
tym, aby napaść kiedykolwiek 
na USA lub którykolwiek inny 
kraj. Tymczasem Stany Zjedno
czone wzmacniają z roku na rok 
swoją armię oraz marynarkę wo 
jenną i flotę powietrzną, urzą
dzają nowe setki wojskowych 
baz morskich i lotniczych na te
rytoriach obcych, stwarzają ca
ły system sojuszów wojskowych, 
wciągając w te sojusze kraie by 
lej „osi“ — Japonię i Włochy, a 
także Niemcy zachodnie.

Cała ekonomika Stanów Zjed
noczonych, podobnie jak Anglii, 
Francji i szeregu innych krajów, 
wkroczyła na tory wojenne. W 
budżetach państwowych lwia 
część wydatków przy na da na 
przygotowanie woiny. W budże
cie USA na r. 1951-52 wydatki 
wojskowe wynoszą. według ofic- 
alnych danych amerykańskich, 

31.8 miliarda dolarów, tj. 76 ra
zy wieeej. niż w 1939 r.

Liczebność sił zbrojnych USA, 
Anglii, i Francji już teraz jest 
H!kakrotn!e wyższa, niż wyed 
drugą wojna światową w 1939 r. 
i przeszło dwukrotnie przewyż.

liczebność sił zbrojnych Zwią 
’ku Radzieckiego. Mimo to siły 
■7’orojne tych państw rosną coraz 
to bardziej.

Cs ukończą 
deklaracja 

tr?ech mocarstw
Wyścig zbrojeń, formowanie Ii 
nych armii, produkcje bomb 

atomowych, tworzenie na obcych 
’iemiach baz wojskowych wszy
stko to amerykańskie koła rzą
dzące usiłują przedstawić jako

(Ciąg dalszy na stronie 2)
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Minister Wyszyński przedłożył ONZ propozycje radzieckie
- _ ... ..i___«i» ni«7.Pfktawi,

(Dokończenie ze strony 1) 
konieczność, wynikającą z rzeko 
mego niebezpieczeństwa zagraża 
jącego USA, Anglii czy Francji.
Do takiego oszukania swych na
rodów' co do istotnego charakte
ru polityki bloku atlantyckiego 
zmierza również deklaracja Frań 
cji. Anglii i USA, złożona wobec 
Zgromadzenia Ogólnego. Z de
klaracji tej jvysnuc można jas
ny wniosek, że państwa te bądą 
kontynuowały wyścig zbrojeń, 
produkcję bomb atomowych, bar 
barzyńską wojnę agresywną w 
Korei, — maskując znowu to 
wszystko interesami rzekomej o- 
brony i rzekomym dążeniem do 
wzmocnienia bezpieczeństwa na
rodów. Starają się one przy tym 
dowieść, że można zachować po
kój jedynie w oparciu o potężną 
machinę wojenną, o silę, i że 
jedynie pod tym warunkiem mo 
żna uregulować istniejące rozbie

nie składa się propozycję, naszpi 
kowaną frazesami o pokoju, — to 
dzieje się tak jedynie pod nacis
kiem potężnego ruchu mas ludo
wych, które żądają pokoju i któ
re złożyły już przeszło pół mi
liarda podpisów pod nowym ape 
lem o konieczności zawarcia pak 
tu pokoju.

W szerokich kołach społeczeń
stwa USA rozlegają się coraz 
częściej i donośniej głosy nieza
dowolenia z polityki „sytuacji 
siły”, coraz częściej słychać tam 
oświadczenia w rodzaju tego, że 
jeżeli Ameryka będzie uparcie 
odmawiała prowadzenia rokowań 
i będzie nalegała jedynie na je
szcze bardziej szalone tempo no 
wych zbrojeń — będzie to miało 
zgubne następstwa zarówno dla 
Stanów Zjednoczonych, jak i dla 
ich sojuszników.

Podstawą całej polityki zagra- 
niczej USA jest przygotowaniezna ureguiuw«*v iMincjau lu&uiK | - . , . 2 w - „r

żności w dziedzinie polityki mię-!nowej .wojny światowej w celu 
dzynarodowej- | zdobycia przez monopole amery-

Jest to podstawowa teza ame
rykańskiej „totalnej dyplomacji”, 
którą rozwijał tu znowu staran
nie p. Acheson, powtarzając mo
wę p. Trumana, wygłoszoną wczo 
raj przez radio.

Ale ta „totalna dyplomacja” 
wykazała już swe całkowite ban 
kructwo.

Nawet w Stanach Zjednoczo
nych ta „teoria siły” nie cieszy 
Tuż dawną uwagą. I jeśli obec-

kańskie panowania nad światem 
oraz wyciągnięcia z wojny ol
brzymich zysków. Dlatego też
oolityka zagraniczna USA zmie
rza nie do rozwoju i zacieśnie
nia przyjaznych stosunków z in
nymi krajami oraz współpracy 
międzynarodowej, lecz do podpo
rządkowania sobie innych kra
jów drogą ujarzmienia ekonomi
cznego lub przemocy militarnej.

USA na czele spisku 
przeciwko pokojowi

W ostatnich czasach Stany Zje 
dnoczone, Wielka Brytania i 
Fraaicja czynią nowe wysiłki w 
kierunku rozszerzenia spisku prze 
ciwko pokojowi, wciągnięcia do 
przygotowania nowej wojny Nie 
mieć zachodnich, Włoch, Turcji, 
Grecji.

Nie jest dla nikogo tajemnicą 
że Stany Zjednoczne są głównym 
organizatorem i _ inspiratorem ta
kich poczynań jak „Plan Pleve- 
na” i „Plan Schumana”, których 
wspólnym celem jest odbudowa 
militaryzmu niemieckiego i po
tencjału wojenno - przemysłowe 
go Niemiec zachodnich oraz wy
korzystanie niemieckiej armii re 
gularnej i ekonomiki dla celów 
agresji. Dlatego też Stany Zjed 
noczone oraz idące za nimi po
słusznie Anglia i Francja zer
wały konferencję zastępców mi
nistrów spraw zagranicznych w 
Paryżu w sprawie Niemiec.

Po zerwaniu paryskiej konfe
rencji zastępców ministrów spraw 
zagranicznych Acheson i jego 
wspólnicy urządzili we wrześniu 
swoją konferencję w Waszyngto
nie i odbyli następnie sesję Rady 
Sojuszu Północno - Atlantyckie
go w Ottawie, aby usankcjono
wać remilitaryzację Niemiec za
chodnich i pójść dalej tą drogą, 
drogą przekształcania Niemiec za 
ehodnich w bazę wypadową dla 
napaści na sąsiadów.

Podobnie, jak w okresie, _ któ
ry poprzedzał drugą wojnę świa
tową, złoto amerykańskie od kil
ku już lat po zakończeniu tej 
wojny płynie znów szerokim stru 
mieniem do niemieckiego przemy 
słu wojennego, aby oddać ten 
przemysł w służbę monopolis
tów amerykańskich, pożądają
cych coraz to nowych zysków, 
chociażby za cenę wielkich nie
szczęść i ofiar całej ludzkości.

O tym, do czego dąży i do cze 
go zmierza polityka Stanów Zje 
dnoczonych wobec Japonii, wnio 
skować możemy bez zbędnych 
słów z odegranej w San Franci
sco farsy podpisania t. zw. trak 
ta tu pokojowego z Japonią. Trak 
tat ten jest całkowicie sprzecz 
ny z zasadami, na których po
winien się opierać traktat rze 
czywiście pokojowy, taki trak
tat, który by mógł zapewnić po 
kój na Dalekim Wschodzie i za
bezpieczyć przed powtórzeniem 
się agresji japońskiej.

wiście agresywny, że jej celem] towej bez względu na nowe 
nie jest utrzymanie pokoju, lecz potoki krwi i nieszczęścia, jakie 
rozpętywanie nowej wojny świa | kosztowałoby to ludzkość?

Polityka ZSRR - to polityka pokoju

Tzw. traktat pokojowy z Japo
nią nie da się pogodzić z inte
resami miłujących pokój naro
dów i z interesami samego naro 
du japońskiego. Narzuciwszy Ja
ponii zobowiązanie przystąpienia 
do ugrupowania wojskowego, 
skierowanego swym ostrzem prze 
ciwko sąsiadującym z Japonią 
państwom, a przede wszystkim 
przeciwko Związkowi Radziec
kiemu i Chińskiej Republice JJ) 
dowej — traktat ten skazuje na 
ród japoński na smutny los mię
sa armatniego w nowej wojnie, 
jaką przygotowuje agresywny 
blok atlantycki.

Traktat z San Francisco nie 
jest traktatem pokoju, lecz trak 
tatem przygotowania nowej woj
ny na Dalekim Wschodzie. Trak 
tat ten nie może służyć i nie bę 
dzie służył sprawie pokoju. Od
rzucony przez Związek Radziec
ki jak również przez Chińską Re 
publikę Ludową, Indie i Burmę 
— kraje najbardziej zaintereso
wane w pokojowym uregulowa
niu problemu Japonii — pozosta 
nie on na zawsze martwą literą.

U podstaw obecnej polityki za 
granicznej USA tkwi lęk przed 
możliwością pokojowego rozwo
ju stosunków7 międzynarodowych 
i zacieśnienia współpracy mię
dzynarodowej.

Amerykańscy miliarderzy i mi 
lionerzy, rozpocząwszy agresyw
ną wojnę w Korei, która przyno
si im olbrzymie zyski, trzymają 
się kurczowo tego źródła docho
du i nic są skłonni do wypusz
czenia ze swych rąk tej „złotej 
okazji“ pomnożenia swoich milio 
nów i miliardów. Przyjmują oni 
z trwogą każdą aluzję o możliwo 
ści rozejmu w Korei, robiąc wszy 
stko, ażeby storpedować rokowa
nia v/ Kaesongu, mimo iż naród 
amerykański, podobnie jak wszy 
stkie miłujące pokój narody, go
rąco pragnie i żąda .zaprzestania 
wojny i przywrócenia pokoju na 
Dalekim Wschodzie.

Oto dlaczego propozycja Zwią 
zku Radzieckiego w sprawie za
przestania ognia w Korei wywo
łała poważny alarm w kołach 
rządzących USA.

Czyż nie starczy wszystkich 
tych faktów, ażeby przekonać 
się, że kierunek amerykańskiej 

polityki zagranicznej jest rzeczy

Polityka zagraniczna Związku 
Radzieckiego — to polityka poko 
ju (długotrwałe oklaski). Zwią
zek Radziecki walczy nieustannie 
przeciwko groźbie wojny, o po
kój, o umocnienie przyjaznych 
stosunków pomiędzy krajami, o 
ścisłą współpracę międzynarodo
wą, opartą na wzajemnym posza 
nowaniu niezawisłości narodów i 
suwerennej równości państw.

Kiedy przed niespełna 20 laty 
wznowiły się stosunki dyplomatv 
czne między ZSRR a USA, J. W. 
Stalin nazwał to aktem ogrom
nie doniosłym:

„Politycznie — powiedział 
J. W. Stalin — dlatego, że 
zwiększa to szanse zachowa
nia pokoju; ekonomicznie — 
dlatego, że odcina elementy 
poboczne i daje naszym kra
jom możność omówienia inte
resujących nas zagadnień na 
gruncie rzeczowym; a wresz
cie toruje to drogę do wzajem 
nej współpracy“.

W tych słowach wodza narodu 
radzieckiego znalazły wyraz na.i 
ważniejsze zasady radzieckiej po 
lityki zagranicznej prowadzonej 
przez nasz rząd w stosunku do 
wszystkich krajów. Związek Ra
dziecki przestrzega niezmiennie 
tych zasad, określających cały 
kierunek, każdy krok państwa 
radzieckiego w sprawach między 
narodowych.

Realizując swoją politykę poko 
jową, Związek Radziecki wyko
rzystuje wszystkie swe zasoby 
nie dla pomnożenia swych sił 
zbrojnych ani dla wyścigu zbro
jeń, nie dla rozwijania orzemys- 
lu wojennego i organizowania 
baz wojskowych na terytoriach 
obcych, lecz dla rozwijania całą 
parą przemysłu cywilnego i dla 
dalszego rozwoju całej gospodar
ki narodowej.

Sukcesy w dziedzinie odbudo
wy i rozwoju ekonomiki powo
jennej pozwoliły Związkowi Ra 
dzieckiemu przejść do urzeczy
wistnienia wspaniałego zadania 
— zadania szerokiego komplekso 
wego wykorzystania rzek Wołgi 
Donu, Dniepru, Amu-Darii na 
energetyczne, rolnicze, transpor
towe i inne potrzeby gospodarki 
narodowej. Znane są szeroko 
wielkie budowle, do których 
przystąpił już Związek Radziec 
ki — elektrownie wodne kujby- 
szewska, stalingradzka i Inne, 
kanały — Główny Turkmeński, 
Południowo - Ukraiński i inne. 
Nowe elektrownie wodne dawać 
będą co roku 22 miliardy kilo- 
watogodzin taniej energii elektry 
cznej, co — jak podkreślił w 
swoim referacie zastępca prze
wodniczącego Rady Ministrów 
ZSRR Ł. Beria

krajami Związek Radziecki jest 
za przyjazną współpracą, prze
ciwko wszelkiej dyskryminacji, 
przeciwko wszelkim sztucznym 
barierom, przeszkadzającym swo 
bodnym kontaktom narodu ra
dzieckiego z innymi narodami, 
jest za przyjaźnią narodów.

W ciągu wszystkich lat działał 
ności Zgromadzenia Ogólnego 
Związek Radziecki domaga się 
rokrocznie podjęcia kroków, 
zmierzających do utrwalenia po
koju i bezpieczeństwa między na 
rodami.

W świetle tych faktów jasne 
musi być dla każdego, czego 
warta jest wrzawa, wszczęta w 
USA i w niektórych innych pań 
stwach, należących do bloku at
lantyckiego, w związku z próbą 
bomby atomowej w Związku Ra 
dzieckim.

Szczególnie silnie hałasują röz 
ni działacze z kół rządzących 
USA, którzy nie ukrywają swych 
planów zastosowania bomby ato
mowej przeciwko Związkowi Ra 
dzieckiemu. Oni to wszczynają 
największą wrzawę, rozsiewając 
oszczercze pogłoski, że Związek 
Radziecki jest rzekomo przeciw 
ny kontroli międzynarodowej 
nad wykonaniem uchwały o za
kazie broni atomowej, a Stany 
Zjednoczone są rzekomo za ta
ką kontrolą. W istocie rzeczy 
sprawy mają się akurat odwrot 
nie. Właśnie Związek Radziecki 
przez cały czas domagał się i do 
maga się obecnie ustanowienia 
skutecznej kontroli międzynaro
dowej nad tym, by wszyst
kie bez wyjątku państwa prze
strzegały zakazu produkcji i u- 
żywania broni atomowej, pod
czas gdy Stany Zjednoczone za
wsze sprzeciwiały się i obecnie 
sprzeciwiają się nadal ustano
wieniu takiej kontroli. Będąc

na deklaracja, przedstawiając to 
jako najnowszy plan utrwalenia 
pokoju.

groźby nowej wojny i utrwale
nia pokoju? Proponuje nam się, 
jak wynika z przemówienia pa
na Trumana, abyśmy zajęli się 
sporządzeniem spisu sił zbroj
nych i uzbrojenia pod kierowni 
ctwem nowej połączonej komisji 
zbrojeń klasycznych i energii a- 
tomowej. Zapomina się jednak, 
że narodom nie Jest potrzebny 
spis broni, nie jest potrzebna in 
wentaryzacja uzbrojenia, ani o- 
pis i rejestracja wyprodukowa-J Ale do tego właśnie me chcą 
nych bomb atomowych, co pro- dopuścić głowni działacze bloku
ponują nam obecnie panowie atlantyckiego ze Stanami Ajed-
Truman i Acheson oraz trzystron noezonymi na czele.

Z woli miliarderów amerykańskich

Narodom potrzebna jest rze
czywista, prawdziwa, istotna re
dukcja zbrojeń i sił zbrojnych, 
bezwzględny zakaz produkowa
nia bomb atomowych i rozciąg
nięcia ścisłej, naprawdę między 
narodowej kontroli nad tym za
kazem.

W roku 1948 proponowano nam 
zająć się zbieraniem informacji 
o siłach zbrojnych i zbrojeniach, 
obecnie proponuje się nam za
jąć się spisaniem wszystkich sił 
zbrojnych i zbrojeń oraz inspek 
cją nad przebiegiem tej inwenta 
ryzacji. Na podstawie wyników 
spisu proponuje nam się okreś- 
lię, jaką broń i jakie siły zbrój 
ne ma i mieć będzie w przysz
łości każdy kraj. Co się tyczy 
przy tym takiej broni jak bom
ba atomowa, to pod tym wzglę
dem nadal reklamuje się osła
wiony plan Achesona - Barucha- 
Lilienthala. Całkowitą bezpodsta 
wność tego planu niejednokrot
nie zdemaskowali już ci, którzy 
rzeczywiście dążą do zakazu bro 
ni atomowej i do rozciągnięcia 
ścisłej kontroli międzynarodowej 
nad wykonaniem tego zakazu.

Ani Truman, ani Acheson, ani 
autorzy tzw7. trzy f~onfiej dekla
racji nie chcą nawet palcem po
ruszyć, aby zakazać produkcji 
bomb atomowych. Co więcej pre 
zydent amerykański i jego mi
nister spraw zagranicznych w 
dalszym ciągu obstają przy tym. 
że najwłaściwszym planem kon
troli nad wykorzystaniem ener
gii atomowej jest plan Acheso
na - Barucha - Lilienthala, któ 
ry jest jawnym naigrawaniem 
się z kontroli międzynarodowej 
oraz środkiem usankcjonowania

zwolennikami broni atomowej, produkcji. broni atomowej. Twiei 
koła rządzące USA nie chcą ani dzą oni, że będą „obstawać przy
bezwzględnego zakazu produk
cji broni atomowej, ani rzeczy
wistej,' skutecznej kontroli mię
dzynarodowej. W rzeczywistości 
chcą one — jak powiedział J. W. 
Stalin w odpowiedzi korespon
dentowi „Prawdy“ w sprawie 
broni atomowej — usankcjono
wać prawo podżegaczy wojen
nych do unicestwiania za po
mocą broni atomowej dziesiąt
ków i setek tysięcy spokojnej 
ludności.

Na IV i V Sesji Zgromadzenia 
Ogólnego Związek Radziecki zło 
żył propozycję o zawarciu mię 
dzy Stanami Zjednoczonymi, 
Anglią, Chinami, Francją 
ZSSR paktu w sprawie utrwale
nia pokoju. Przeszło pół miliarda 
ludzi na całej kuli' ziemskiej po
parło gorąco tę propozycję. Rów 
nież dzisiaj żądają oni stanów 
czp urzeczywistnienia tej propo-

rowna się ca
łej rocznej produkcji energii ele”
ktrycznej we Włoszech zycii budzącej wielką nadzieją
na"d z"«vUi«t oracaTwörcS ™ usuniecie groźby nowej woj 
naród zajęty ust pracą twórczą. . na utrwaleni pokoju.
kierując wszystkie swe wysiłki

W chwili obecnej konieczne są 
szczególnie energiczne wysiłki,

ku dalszemu rozwojowi gospodar 
ki narodowej, osiągając coraz to 
nowe sukcesy w dziedzinie dal
szego rozwoju kultury, techniki, 
nauki i sztuki.

W swych zewnętrznych sto
sunkach politycznych z innymi

tym”, zapominając, że jest to zu
pełnie niewłaściwe określenie w 
stosunku do Związku Radzieckie
go.

Jeśli rzeczywiście chodzi o u- 
trwalenie pokoju, to każdy szcze 
ry plan redukcji zbrojeń i sil 
zbrojnych powinien był wypły
wać z równie szczerego dążenia 
do niezwłocznego położenia kre
su wojnie w Korei i w tym kie
runku powinny były być podję
te odpowiednie kroki. Tymcza
sem Stany Zjednoczone nie^ chcą 
podejmować żadnych kroków w 
celu zakończenia wojny w Korei, 
albowiem nie życzą sobie tego 
miliarderzy i milionerzy amery
kańscy, którzy zarabiają fanta
styczne sumy na tej wojnie, na

histerii ' wojennej, na wyścigu 
zbrojeń. Pan Acheson uznał za 
możliwe powtórzyć nikczemne p 
szczerstwo o pogwałceniu praw 
człowieka w obszernym, jak się 
wyraził, rejonie świata, powołu
jąc się przy tym _ na Węgry i 
Czechosłowację. Nie będę zatrzy 
mywał się specjalnie na tej spra 
wie, albowiem oszczerstwa na ten 
temat, pochodzące z obozu Ache
sona, zostały już niejednokrot
nie całkowicie obalone.

Mówi pan, panie Acheson, o 
pogwałceniu praw człowieka w 
innych krajach. Ale ja chcę ró 
wnież powiedzieć o tym, co dzi
siaj przeczytałem w wieczornej 
gazecie francuskiej, o oburzają
cej zbrodni, która dokonana zo
stała w tych dniach na Flory
dzie, kiedy to dwaj Murzyni 7- 
Samuel Shephard i Walter Irvm
_ oskarżeni przez sąd amerykan
ski o rzekome zgwałcenie białej 
kobiety — zostali uniewinnieni 
i zwolnieni od kary przez ame
rykański sąd najwyższy, ponie
waż w czasie rozprawy przeciw 
ko tym nieszczęśliwym Murzy- 

™ dopuszczono się w zbyt wie 
lu wypadkach naruszenia prze
pisów prawmy cli. Pó uniewin
nieniu ich przez sąd amerykań
ski. szeryf miasta Eustis na Flo
rydzie zastrzelił w miejscu pu
blicznym tych Murzynów, trze
ciego zaś Murzyna zastrzeli! poll 
cjant w obecności szeryfa.

Jednocześnie rasiści spalili kil
ka domów w mieście Eustis, 
gdzie rozegrała się ta tragedia. 
Wywołało to takie oburzenie w 
społeczeństwie amerykańskim, ze 
przewodniczący Związku Zawodo 
wego robotników przemysłu sa
mochodowego Walter Reuther, 
jak donosi prasa, zmuszony był 
oświadczyć na . kongresie CJO w 
Nowym Jorku: „Wiemy, że w
wielu Stanach trybunały sądzą 
według dwóch różnych miarek; 
jednej — dla czarnych i 
drugiej — dla białych. Jest 
to ilustracja dość typowa te
go, czym są prawa człowie
ka w Ameryce, amerykański styl 
życia, który tak zdecydowanie 
odrzucamy“.

Ola utrwalenia pokoju i przyjaźni 
między narodami

aby wyprowadzić świat z tej nie 
bezpiecznej sytuacji, w jaką wcią 
gają go zbrodnicze knowania 
podżegaczy do nowej wojny świa 
towej.

Góra urodziła rtwsz
W obliczu sytuacji, jaka wy

tworzyła się w stosunkach mię
dzynarodowych, czołowi dzia
łacze agresywnego bloku atlan
tyckiego byli zmuszeni wysunąć 
swój plan zmniejszenia niebez
pieczeństwa wojny i utrwalenia 
bezpieczeństwa wszystkich naro
dów. Planowi temu poświęcona 
jest wspomniana już przeze mnie 
tzw. trzystronna deklaracja 
USA, Francji i Anglii, jak rów
nież wczorajsze przemówienie ra

diowe pana Trumana i dzisiej
sze przemówienie z tej trybuny 
pana Achesona. Pomimo gloS- 
nej reklamy, jaka poprzedziła te 
trzy wystąpienia, można nieo
mylnie stwierdzić, że góra uro
dziła mysz (śmiech na sali), tak 
znikome i jawnie fałszywe są 
propozycje płynące z obozu at
lantyckiego.

W rzeczy samej, cóż się nam 
proponuje jako rzekomo najra- 
dykalniejszy środek usunięcia

Bezmyślny kuli amerykanizmu
zaprowadził młodych ludzi na ławę oskarżonych

WARSZAWA (PAP). 22 października br. władze bezpieczeń 
stwa publicznego zlikwidowały szajkę gangsterów, którzy doko 
nali na terenie Warszawy i okolic szeregu napadów terrorystycz 
no - rabunkowych.

W skład szajki wchodzili ucz 
niowie średniej Szkoły Technicz 
nej: 20-letni Zbigniew Burmaj- 
ster ps. „gangster— Jankowski“, 
21-letni Hieronim Wysocki, 20- 
letni urzędnik Wojciech Gro- 
chulski ps. „Czarny“ oraz stu
dent Uniwersytetu Warszawskie
go 19-letni Zbigniew Ciołek ps. 
„Witold Rowecki“.

Młodzi gangsterzy wywodzą 
się ze specyficznego środowiska 
tzw. „bikiniarzy“ hołdujących 
zasadom „amerykańskiego stylu 
życia“. Kształtując swój świato
pogląd na wrogich antypolskichi

Gangsterska szajka terrorem i j chulskim napadu na jej miesz- 
grabieżą usiłowała siać niepokój kanie. Wdarłszy się do mieszka- 
wśród ludności i podrywać jej | nia, bandyci wystąpili jako człon

audycjach „Głosu Ameryki“, 
BBC itp., przesiąkli oni ideolo
gią faszystowską, która pchnęła 
ich na drogę grabieży i krańco
wej demoralizacji. Członkowie 
szajki, wchłaniając łgarstwa z 
audycji amerykańskich i z ma
teriałów amerykańskiego Ośrod 
ka Informacyjnego w Warsza
wie, w którym byli częstymi go
śćmi, łączyli ślepy kult „ame
rykanizmu“ oraz nienawiść do 
Polski Ludowej i jej ustroju 
z praktyką pospolitego bandytyz 
mu i rabunku Ula własnej ko
rzyści.

zaufanie do władz bądź to wy 
stępując jako członkowie pod
ziemnej organizacji ROAK, bądź 
też w prowokacyjny sposób po
dając się za funkcjonariuszy 
państwowych. Członkowie szaj
ki, której przewodził Burmaj- 
ster, w okresie od kwietnia br. 
do chwili zatrzymania dokona
li ponad 20 napadów terrorysty
czno - rabunkowych.

M. in. w początkach października 
Burmajster, pod wpływem audy
cji „Głosu Ameryki“, w której 
szkalowaną autorkę nowowyda
nej książki pt. „Historia Polski“, 
prof. Janinę Sehoenbrenner do 
konał wraz z Wysockim i Gro

kowie ROAK, oświadczając, że 
organizacja ta „skazała“ prof. 
Sehoenbrenner za napisanie hi
storii Polski na „kontrybucję“ 
w wysokości 50.000 zł. Po stero- 
ryzowaniu prof. Sehoenbrenner 
bronią, bandyci zrabowali jej 
6.500 zł oraz kilka czeków.

Niezależnie od dokonywanych 
napadów terrorystyczno - rabun 
kowych, szajka planowała szereg 
morderstw aktywistów politycz
nych i działaczy społecznych.

Dnia 9 bm. młodzi gangsterzy 
stanęli przed Wojskowym Są
dem Rejonowym w Warszawie

XI zakończeniu swągo przemó
wienia min. Wyszyński oświad
czył:

Z polecenia rządu radzieckie
go delegacja ZSRR wnosi propo
zycje, które według jej głębokie
go przekonania, są ważnym śród 
kiem prowadzącym do osiągnię
cia celu, o jakim marzą, w imię 
którego żyją i pracują miliony 
ludzi na całym świecie. Delegac
ja radziecka jest przekonana, że 
walka o pokój zakończy się peł
nym zwycięstwem pokoju.

„Pokój — jak powiedział 
szef rządu radzieckiego Sta
lin — będzie zachowany i u- 
trwalony, jeśli narody ujmą 
sprawę zachowania pokoju w 
swe ręce i będą broniły jej do 
końca“! (oklaski)

Zgromadzenie Ogólne winno po 
słuchać głosu narodów i spełnić 
swój obowiązek w tym wielkim 
i szlachetnym dziele.

Delegacja radziecka z polece
nia rządu ZSRR, w celu utrwa
lenia pokoju i bezpieczeństwa 
narodów oraz usunięcia groźby 
wojny, wnosi na rozpatrzenie 
Zgromadzenia Ogólnego następu 
jące propozycje:

„O ŚRODKACH ZAPOBIEŻE
NIA GROŹBIE NOWEJ WOJNY 
ŚWIATOWEJ ORAZ O ŚROD
KACH UTRWALENIA POKOJU 
I PRZYJAŹNI MIĘDZY NARO
DAMI.
Hj Zgromadzenie Ogólne stwier 
* dza, że udział w agresyw

przestały działań wojen
nych, zawarły rozejm i 
wycofały w terminie dzie 
sięciodniowym swe woj
ska poza 38 równoleżnik;

b wszystkie wojska obce, 
jak również cudzoziem
skie oddziały ochotnicze 
zostały w terminie trzy
miesięcznym wycofane z 
Korei.

3 Zgromadzenie Ogólne wzy
wa rządy wszystkich państw, 

zarówno członków7 Organizacji 
Narodów Zjednoczonych jak i nie 
należących w chwili obecnej do 
Organizacji Narodów Zjednoczo
nych, aby rozpatrzyły na świato
wej konferencji sprawę istotnej 
redukcji sił zbrojnych i zbrojeń 
oraz praktycznych kroków zmie
rzających do zakazu broni atomo 
wej i rozciągnięcia kontroli mię
dzynarodowej nad wykonaniem 
tego zakazu.

Zalecić zwołanie wspomnianej 
wyżej konferencji światowej w 
jal- najkrótszym terminie, a w 
każdym razie nie później niż 1 
czerwca 1952 roku.
^ Zgromadzenie Ogólne wzy

nym bloku atlantyckim, jak ró- się do paktu pokoju“.
wnież tworzenie przez niektóre 
państwa, przede wszystkim Sta
ny Zjednoczone, wojskowych baz 
lądowych, morskieh i powietrz
nych na obcym terytorium —nie 
daje się pogodzić z członkost
wem w Organizacji Narodów Zje 
dnoczonych,

2 Zgromadzenie Ogólne uzna
je za konieczne, aby:

kraje uczestniczące w 
działaniach wojennych w 
Korei niezwłocznie za-

a

*

wa Stany Zjednoczone, Wiel 
ką Brytanie, Francję, Chiny oraz 
Związek Radziecki do zawarcia 
paktu pokoju i zjednoczenia 
swych wysiłków dla osiągnięcia 
tego wielkiego i szczytnego celu.

Zgromadzenie Ogólne wzywa 
również wszystkie inne miłując6 
pokój państwa, aby przyłączyły

Rząd radziecki uważa, że przy 
jęcie tych propozycji, których 
część delegacja radziecka wnosi
ła już poprzednio na rozpatrze
nie Zgromadzenia Ogólnego, mia 
loby duże znaczenie dla utrzy
mania pokoju na całym świecie.

Delegacja radziecka wyraża na 
dzieję, że pronozycje te spotka
ją się z poparciem wszystkich 
państw, dążących do pokoju, 
wszy.sU-•'“h miłujących pokój na-
rftdńro Młn tfnf rvVl n.cjlHV.



Śiriatoiua Federacja 
Młodzieży Demokratycznej

PARTIA BOLSZEWIKÓW WEZWAŁA MŁODZIEŻ DO BU- 
DOWY NOWYCH MIAST I FABRYK, DO BUDOWY NOWEGO 
ŻYCIA. I ME BYŁO TAKIEJ SIŁY, KTÓRA ZDOLNA BYŁABY 
POWSTRZYMAĆ MŁODZIEŻ W REALIZACJI TYCH WIELKICH 
ZADAŃ. CHOĆ SZALAŁA ZAMIEĆ ŚNIEŻNA, CHOĆ DO
SKWIERAŁ MRÓZ, CHOĆ GROZIŁA NIERAZ SKRYTOBÓJCZA 
KULA ZACZAJONEGO ZA WĘGŁEM WROGA, MŁODZIEŻ Z 
PŁOMIENNYM ENTUZJAZMEM KARCZOWAŁA ODWIECZNĄ 
TAJGĘ, WZNOSIŁA ŚCIANY FABRYK, USTAWIAŁA MASZY
NY I OBRABIARKI. (BOJOWY SZLAK LENINOWSKIEGO 
KOMSOMOŁU).

Porywający przykład radzieckich komsomolców stał się dla 
młodzieży całego świata niewyczerpanym źródłem siły w walce 
z. inwp^l^niem. Magnitogorsk, Komsomolsk, Dnieprostroj, a 
później Krasnodon, Stalingrad, Berlin — to były uniwersytety, w 
których dziewcząt i chłopcy wszystkich krajów uczyli się mobi
lizować wszystkie swa siły na użytek wielkiej sprawy budowy 
nowego jutra, wielkiej sprawy pokoju.

Pod hasłami, które pierwsza rzuciła młodzież radziecka, a 
które podjęła postępowa młodzież całego świata, powołana została 
do życia w jesieni 1945 r. Światowa Federacja Młodzieży Demo
kratycznej. „Młodzież wszystkich krajów — głosiła odezwa Świa
towej Rady Młodzieży ze stycznia 1945 r. — musi żyć jak ludzie 
wolni i rozwijać się w warunkach, do których dążymy i o jakie 
walczymy, musi żyć bez obawy jakiegokolwiek ucisku z wew
nątrz lub z zewnątrz,”. To bojowe zadanie — stworzenie młodzie
ży wszystkich krajó—, bez różnicy przekonań i rasy, warunków 
swobodnego rozwoju, życia wolnego od lęku i ucisku — nie było 
bynajmniej łatwe i przystępując do swej działalności, ŚFMD zda
wała sobie sprawę, że realizacja jego wymaga ciężkiej i nieubła
ganej walki. Już bowiem w pierwszych miesiącach po zakończe
niu wojny stało się jasne, że miejsce opróżnione przez imperia
lizm hitlerowski zajął imperializm amerykański, którego rozzu
chwalenie, wywołane astronomicznymi zyskami z drugiej wojny 
światowej, stanowić będzie stale wzrastającą groźbę dla pokoju.

Na międzynarodowej konferencji młodzieży pracującej w 
1948 r. w Warszawie, na wielkich festiwalach w Budapeszcie i w 
Berlinie, zapadał^ uchwały, potępiające amerykańską politykę wy
niszczenia młodzieży poprzez głód i bezrobocie, uchwały demas
kujące zbrodnicze cele amerykańskiego programu zbrojeń, doma
gające się zniesienia dyskryminacji stosowanej wobec młodzieży 
w krajach kolonialnych i zapewnienia jej ludzkich warunków 
życia W. licznych rezolucjach i manifestacjach, w urządzanych 
co roku tygodniach młodzieży, młodzież zrzeszona w szeregach 
ŚFMD solidaryzowała, się z młodzieżą Grecji i Hiszpanii, dziesiąt
kowaną 1 torturowaną przez faszystowskich zbirów, opłacanych z 
trumanowskich funduszów, zgłaszała swe niezłomne poparcie dla 
bohaterskie i walki młodzieży koreańskiej, którą napaść amery
kańskich gangsterów wytrąciła z pokojowego życia, niszcząc jej 
cały dorobek i skazując na straszliwe cierpienia. W rezolucji 
skierowanej do Organizacji Narodów Zjednoczonych, Światowa 
Federacja Młodzieży* Demokratycznej wzywała zgromadzenie o- 
gólne, al, uchwaliło konwencję zakazującą używania bomby ato
mowej i nakazującą zniszczenie wszystkich istniejących zapasów.

Ani cierpienia i»a jakie narażona była młodzież, ani szykany 
ze strony agentur imperializmu nie złamały nieugiętej postawy 
młodych bojowników o pokój. Szeregi ŚFMD wzrastają z każ
dym rokiem i obecnie uczy ona 72 miliony członków. Potężnieją 
wpływy ŚFMD w krajach kapitalistycznych. W Stanach Zjedno
czonych istn eje organizacja postępowej młodzieży amerykańskiej, 
walcząca przeciwko kontynuowaniu wojny na Korei. W Anglii 
zebrano 100 000 podpisów r.a listach ŚFMD protestujących przeci
wko paktowi atlantyckiemu W Niemczech zachodnich tysiące 
chłopców i dziewcząt mimo groźby utraty wolności wstępuje do 
szeregów FDJ, zdelegalizowanej przez pachołka USA, Adenauera.
W Iranie i Egipcie, młodzież solidaryzuje się z całym narodem w 
walce przeciwko brytyjskiemu imperializmowi, wymuszając na 
swych rządach zerwanie hańbiącej „współpracy” z Wielką Bry
tanią.

Silna jednością i wiarą w słuszność swej sprawy, walcząca o 
pokój młodzież świata, wedle słów słynnego pisarza nowych Nie
miec Hansa Marchwitzy, ,,POJĘCIU CZŁOWIEKA PRZYWRACA 
GODNOŚĆ I CZEŚC A KRWAWIĄCEMU STULECIU NASZEMU, lwać zboże amerykańskie po' ce 
JASNE, PIĘKNE OBLICZE". * M. D. nie 4.350 franków za kwintal. Re
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Plan Marshalla rujnuje francuskiego rolnika
(Telefonem od korespondenta API dla »Dziennika Bałtyckiego«)

zultatem była zwyżka cen Chle
ba i nowe pogłębienie nędzy mas 
pracujących.

W jarzmie

PARYŻ, w listopadzie 
Plan Marshalla przedstawiany 

tu jako plan ,,bezinteresownej 
pomocy" Stanów Zjednoczonych 
dla krajów Europy zachodniej, 
wywarł w istocie katastrofalne . ,

imperialistycznym
W związku z międzynarodo

wym układem zbożowym, pod 
pisanym przez rząd francuski w 
Waszyngtonie w marcu 1949 r 
kontyngent zboża eksportowane
go przez Francję ograniczono do 
90 tysięcy ton rocznie, podczas

skutki na gospodarkę tych kra
jów.

We Francji, plan Marshalla, 
rujnując przemysł pokojowy (m. 
in. wstrzymanie fabrykacji trak 
torów) — zagroził również ruiną 
rolnictwu francuskiemu.

Po trzech latach działania pla
nu Marshalla nożyce między ce
nami rolnymi a cenami przemy
słowymi rozwierają się coraz sze 
rzej. Np. ceny nawozów sztucz
nych, traktorów, maszyn rolni
czych i benzyny uległy bardzo 
poważnym zwyżkom. Nawozy 
sztuczne ostatnio podskoczyły w 
cenie o 20 . 25 proc. Zwyżka 
cen cementu, stali i benzyny po 
tęguje szczególnie trudności dla 
drobnych i średnich rolników. 
Siarczan miedzi, nieodzowny dla 
uprawy wina, kosztował w 1951 
roku — 180 franków za kg., wo
bec 72 franków roku 1950.

Tijlko 2 proc. 
dla rolnictwa

Ceny przemysłowe wzrosły 
czterokrotnie między 1947 a 1951 
r. Ceny rolnicze, osiągane przez 
producentów, nie wykazują ta
kiego wzrostu.

Należy również podkreślić sta
ły spadek udziału drobnych i śre 
dnich rolników w ogólnym docho 
dzie narodowym. Udział ten w 
roku 1938 był oceniany na 24 
proc., a w 1951 roku nie osiąg
nął nawet 20 proc.

Więcej niż połowa budżetu 
Francji jest na rozkaz imperia
listów amerykańskich zużytko- 
wywana na przygotowanie lub 
prowadzenie wojny. Zaledwie 2 
proc. tego budżetu przeznacza 
się na cele rolnictwa.

Tymczasem we Francji inwe
stycje rolnicze są konieczne. Na
leżałoby koniecznie przeprowa
dzić meliorację 1,6 miliona ha nie 
użytków. 25 tysięcy gmin wiej
skich nie posiada wody bieżącej. 
Rzeczą nieodzowną jest zbudo
wanie 100 tysięcy kilometrów 
dróg wiejskich i polepszenie wa 
runków mieszkaniowych drob
nych i średnich chłopów.

Narzucane przez Amerykanów 
operacje handlowe rujnują Frań 
cję i jej rolnictwo. Tak np.: 
zboże francuskie eksportowano 
do Niemiec zachodnich po cenie 
2.300 franków za kwintal, pod- 

jczas gdy Francja musiała kupo-

Marshalla narzucił też francu-1 lata zmechanizowane walce ar- 
sko-włoską unię celną, która go mii amerykańskiej zmiażdżyły

Szczeciński taśmowiec i wywrotnice już ruszyły
W dniu 34 rocznicy Wielkiej 

Socjalistycznej Rewolucji Paź
dziernikowej załoga budowni
czych taśmowca portu szczeciń
skiego przeżyła uroczystą chwilę 
uruchomienia najnowocześniej
szego urządzenia przeładunkowe 
go. Na ozdobionym czerwienią 
i błękitem wielkim placu nabrze 
ża portowego zebrały się tysią
ce ludzi — robotnicy szczeciń
skich zakładów pracy, przodują
cy chłopi i młodzież szkolna.

Burzą oklasków powitali zebra 
ni przedstawicieli Rządu i Partii 
z ministrami Popielem i Rapac
kim na czele. Na trybunie za
jęły również miejsca licznie przy 
byłe delegacje robotnicze z całe
go kraju, w tej liczbie przodowni 
cy pracy kopalń śląskich oraz de 
legacja Zw. Zaw. Marynarzy Ho 
Iandii.

W robotach montażowych wiel 
ką pomoc okazali montażyści ze 
Śląska; ich wkład roboty spra
wił, iż całość prac została wyko- ] 
nana przedterminowo.

Ściśle mówiąc już w przed
dzień rocznicy Rewolucji Paź
dziernikowej wszystkie roboty 
związane ze zobowiązaniami zos
tały ukończone.

Wykonanie tych zadań było 
możliwe dzięki wielkiej pomocy 
społecznej rzesz ludności Szczeci 
na, a szczególnie młodzieży. U- 
czniowie ze szczecińskich szkół 
morskich spędzili na budowie ty 
siąće godzin czasu, pomagając

robotnikom w montowaniu u- ponad 200 tys. metrów ziemi.
rządzeń, oczyszczaniu terenu itp.

Zrealizowanie tego zobowiąza
nia dało- portowi szczecińskiemu 
200 tysięcy złotych oszczędności 
i umożliwiło oddanie do użytku 
najpotężniejszych urządzeń prze
ładunkowych o 54 dni przed ter
minem.

O ogromie tej wielkiej inwe
stycji socjalizmu świadczy to, że 
składa się ona z 15 tys. części 
składowych i 400 motorów elek
trycznych, do budowy zużyto 
przeszło 80 tys. worków cemen
tu, przeszło 20 tys. ton żwiru, set 
ki ton żelaza i stali, 600 tys. met 
rów bieżących kabli elektrycz
nych, a czerpalnicy wybagrowali

Skrócenie montażu tego wspa
niałego urządzenia o 54 dni i do 
konanie go w rekordowym cza
sie, bo zaledwie w 5 mięsięcy, 
jest zasługą takich ludzi, jak ni
ter Żmuda, mistrz budowlany, 
Agananow, ślusarze Majewski i 
Zawadzki, elektryk Świerk, ezer- 
palnik Tablewski, betoniarz Stra 
żyński, robotnik torowy Pietrzak, 
inżynierowie Unger, Gródecki, 
Sokołowski, Pirszel i setki in
nych.

Podczas tej uroczystości naj
bardziej zasłużeni robotnicy, in
żynierowie i technicy, którzy pra 
cowali przy budowie zostali od
znaczeni krzyżami zasługi, (wi)

gdy Stany Zjednoczone 1 Kana
da przydzieliły sobie kontyngent 
eksportowy w wysokości około 
10 milionów ton zboża rocznie. 
Stany Zjednoczone i Kanada za 
rezerwowały dla siebie rynek 
brytyjski, włoski, niemiecki, bel 
gijski i wszystkie rynki krajów, 
podporządkowanych planowi Mar 
shalla. W roku 1950 Ameryka
nie zagrozili Francji ,.groźnymi 
represjami ekonomicznymi", po
nieważ rząd francuski pozwolił 
sobie na sprzedaż 30 tysięcy ton 
zboża do Holandii. Rząd fran
cuski po krótkiej próbie „oporu” 
zastosował się do woli amerykań 
skiej.

Amerykański stryczek 
na szyi francuskich 

ogrodnikóiu
Plan Marshalla przewiduje ró 

wnież „swobodę” wymiany han
dlowej, tzń. swobodę zalewania 
rynku francuskiego przez pro
dukty amerykańskie. Pozwala to 
Amerykanom na zbywanie w Eu 
ropie a przede wszystkim we 
Francji, nadmiaru własnej pro
dukcji. Podporządkowanie Frań 
cji planowi Marshalla uniemoż
liwia rolnikom francuskim znale 
zienie zagranicznych rynków 
zbytu dla ich produktów. Plan

Edward Fiszer 
laureatem konkursu 
na wiersz o przyjaźni 

polsko-radzieckiej
WARSZAWA (PAP). W Cen

tralnym Klubie TPP-R odbył się 
w dn. 8 bm. wieczór literacko-ar 
tystyczny, poświęcony konkurso
wi na wiersz o przyjaźni polsko- 
radzieckiej. W czasie wieczoru 
wręczone zostały nagrody laure
atom konkursu. Pierwszej nagro 
dy jury konkursu nie przyznało. 
Dwie drugie nagrody otrzymali: 
Artur Międzyrzecki za wiersz pt 
„Jeźdźcy“ i Leopold Lewin za 
wiersz pt. „Ojczyzno mojej wia 
ry“. Dwie nagrody trzecie przy
znano: Edwai'dowi Fiszerowi za 
wiersz pt. „Jurij Gromow“ i Bo
gusławowi Kogutowi za wiersz 
pt. „Drogi braterstwa".

Ponadto wyróżnione zostały

dzi w szczególności we francu
skich drobnych producentów o- 
woców, jarzyn i winogron. Kon
sumenci francuscy w zasadzie 
mogliby spotrzebować główną 
ęzęść produkcji krajowej, jed
nakże zdolność nabywcza pracu
jących mas jest zbyt słaba. Jest 
to również rezultat amerykań
skiego dyktatu w sprawie przy
gotowań wojennych.

Chłopi są miażdżeni podatka
mi, a produkty ich pracy obcią
żone olbrzymimi daninami bez
pośrednimi, które zasilają bud
żet wojenny.

Lotniska za mii ust 
upraiunyjch pól

Taki jest bilans trzech lat pla 
nu Marshalla dla rolnictwa fran 
cuskiego. Bilans ten byłby nie
pełny, gdybyśmy pominęli okupa 
cję amerykańską, która wypędza 
chłopów francuskich z ich sie
dzib. V/ okręgu Chateauroux, w 
małych wioskach: Oere, Marti- 
nerie, Pąrcay - Mesie, wielu 
chłopów zostało brutalnie wywła 
szczonych. W ciągu ostatniego

dojrzałe zboże, aby zainstalować 
lotniska dla samolotów odrzuto
wych i atomowych bombowców. 
Fakty takie mają miejsce rów
nież gdzie indziej, Niezadowolę 
nie i gniew potęgują się na wsi 
francuskiej.

Zgodnie z programem Francu
skiej Partii Komunistycznej dro 
bni i średni rolnicy żądają w 
szczególności: 1) natychmiasto
wego wstrzymania bezużyteczne
go importu narzuconego planem 
Marshalla i obrony francuskiego 
rynku rolniczego przed konku
rencją zagraniczną, 2) znalezie
nia zagranicznych rynków zbytu 
dla pewnych .produktów, przez 
przywrócenie nmmaalnych stosun 
ków handlowych ze wszystkimi 
krajami, łącznie z krajami Eu
ropy wschodniej.

Drobni i średni chłopi francu
scy w sojuszu z klasą robotni
czą -walczą o wyzwolenie z planu 
Marshalla i paktu atlantyckiego, 
o ocalenie pokoju i umożliwie
nie Francji odzyskania niezawi
słości.

SAMUEL LACHIZE 
Redaktor L’Humamte

POWSZEDNI
DZIEŃ KRAJU RAD

Nowe odmiany ryżu
Selekcjoniśoi uzbeckiej stacji 

doświadczalnej uprawy ryżu o- 
siągnęli ostatnio nowe sukcesy, 
wyhodowawszy trzy dalsze od
miany tej rośliny, przeznaczone 
do uprawy w strefie Głównego 
Kanału Turkmeńskiego.

Obecnie rozmnaża się również 
na gurlańskim i kungradzkim po 
lu doświadczalnym nasiona sześ
ciu nowych odmian ryżu, które 
zostały wyhodowane przez praco

wników naukowych stacji do
świadczalnych. Nowe odmiany ce 
chuje wczesne dojrzewanie oraz 
duża urodzajność.

W pasie Głównego Kanału Tur 
kmeńskiego tworzy się obecnie 
filię uzbeckiej stacji doświadczał 
nej uprawy ryżu w celu przys
pieszenia badań naukowych, zwią 
zanych z rozwojem uprawy ryżu 
na nowonawodnionych ziemiach.

Kultura ludów północnych
Co roku dostarczają statki oce

aniczne wielką liczbę książek na 
Czukotkę, Kamczatkę i Wybrze
że Ochockie. W tundrze Czukoc 
kiej, gdzie wraz z hodowcami je 
leni koczują zespoły świetlicowe, 
prowadzona jest na szeroką ska 
lę akcja polityczna i kulturalno- 
oświatowa.

We wrześniu wygłosili pracow
nicy świetlicy jednego tylko rejo 
nu czukockiego ponad 50 odczy
tów, zorganizowali 22 koncerty 
artystycznej twórczości amator 
skiej' i wyświetlili 30 filmów 
dźwiękowych.

W licznych świetlicach ludów 
Północy odczytom i pogadankom 
towarzyszy wyświetlanie odpowie

prace. Anatola Sterna, Zofii By- dnich • filmów. W bieżącym roku 
strzyckiej, Stanisława Szydłów- Kamczatka otrzymała 27 no- 
skiego, Adama żarnowskiego i wych kin objazdowych, pracowni 
Tadeusza Nowaka. 1 cy oświatowi zaś dojeżdżają psi -

Załoga s-s gen. Dąbrowski 
zaoszczędziła 98 ton węgla

Załogi naszych statków, reali- ny przodownik pracy Jerzy San- 
żując wytyczne VI Plenum KC ko.
PZPR o oszczędzaniu węgla, o-| W uznaniu zasług, z oka- 
siągają wyniki, mające poważne zji 34 rocznicy Wielkiej Rewo-

Policja francuska
na oczach prezydenta państwa 

zdarta z wystawy dzieła postępowych malarzy

Czyn Październikowy
radzieckich
marynarzy

Załoga radzieckiego tankowca 
„A. Dżaparidze”, realizując swój 
Czyn Październikowy, w jednym 
z ostatnich rejsów z Baku do 
Astrachania zaoszczędziła na o- 
peracjach cumowniczych i pom
powaniu produktów naftowych 
10 godz. czasu eksploatacyjnego. 
Tankowiec w czasie rejsu prze
wiózł ponad plan 200 ton ładun- 
-ku.

PARYŻ (PAP). W związku z 
otwarciem Jesiennego Salonu po 
święconego wystawie dzieł ma
larzy francuskich doszło do nie
bywałego skandalu.

Gdy prezydent Auriol, który 
inaugurował Salon Jesienny, roz 
począł zwiedzanie wystawy, bocz 
nym wejściem wtargnęła z pole
cenia prefekta Baylot policja, 
zdzierając 7 obrazów malarzy 
postępowych, które zostały za
akceptowane przez jury Salonu 
Jesiennego. Obrazy te są nastę
pujące: „Thorez czuje się lepiej" 
— malarza Milhau, „Defilada 
pierwszomajowa" — Lansiaux, 
„Portret Martin", wykonany 
przez artystę Sorel, „Odpowiedź" 
(wypadki w Port de Bouc w 1949 
r.) — Taslitzkiego, „Dokerzy" — 
Bauquier, „14 lutego 1950 w Ni
cei" (wrzucenie wyrzutni v-2 do 
morza przez nicejskich obroń

ców pokoju) — Singers oraz „Ma 
nifestacja" Berberian.

Niesłychane wystąpienie poli
cji wywołało zrozumiałe oburze
nie.

Cogniot złożył interpelacje w 
zgromadzeniu narodowym.

Kilkudziesięciu wybitnych ar
tystów malarzy, rzeźbiarzy i kry 
tyków sztuki, z Fougeron, Gi 
mont, Moussignac, Pignon, Jour- 
dain, Lager na czele ogłosiło e- 
nergiczny protest.

„Humanite“ pisze: W tym sa 
mym dniu, w którym prezydent 
mówił o „kulturze“ i „wolności" 
na otwarciu sesji ONZ, rząd po
lecił prefektowi Baylot i policji 
zdarcie 7 obrazów z Salonu Je
siennego.

„Humanite" podkreśla, że zdar 
te przez policję obrazy przed
stawiają wysiłek pokojowy naro
du francuskiego. Haniebne postę 
powanie policji jest jeszcze jed
nym przykładem prowadzonej 
przez rząd francuski polityki wo 
jennej.

Czy jesteś
Dspiucwany komunistyczny.' CZf OllRiSnl TPP-R?

znaczenie dla transportu mor
skiego. Dzięki świadomości za
łóg maszynowych i objęciu socja 
listycznej opieki nad maszynami 
i urządzeniami mechanicznymi 
wyeliminowano możliwości awa 
rii maszyn, zwiększając równocze 
'śnie szybkość marszową -.tatków.

Załoga statku s/s „Generał Dąb 
rowski” od 7 do 18 października 
br. w jednym tylko rejsie zao
szczędziła 98 ton węgla, dzięki 
czemu w Czynie Październiko
wym wykonali dodatkowy rejs 
do Hull na zaoszczędzonym pali
wie, nie przedłużając czasu prze 
widzianego na podróż z Gdyni 
do Londynu. W pracy załogi ma 
szynowej wyróżnił się kilkakrot

Pierwszy na Wybrzeżu 
sklep pomocy 

naukowych
Ostatnio powstał w Sopocie 

przy ul. Stalina 80 detaliczny 
punkt sprzedaży pomocy nauko
wych.

Uczelnie oraz młodzież szkolna 
powitała otwarcie tego sklepu z 
wielkim zadowoleniem, gdyż do 
tychczas z naszego województwa 
po pomoce naukowe trzeba było 
udawać się do Warszawy, wzglę 
dnie do Bydgoszczy.

Jest to pierwszy na Wybrzeżu 
sklep detalicznej sprzedaży po
mocy naukowych do użytku 
przedszkoli, szkół podstawowych 
i średnich, oraz szkół wyższych 

(melj

lucji palacz Jerzy Sanko został 
awansowany na IV oficera me
chanika. (k)

mi i jelenimi zaprzęgami oraz na 
łodziach motorowych do najdal
szych wsi, położonych niejedno
krotnie o 300 lub nawet 500 kilo 
metrów od ośrodków rejonowych.

po
za-

Jak ZOStFĆ 
żeglarzem?

Celem spopularyzowania i 
głębienia w społeczeństwie 
gadnień morskich i przygotowa
nia szerokich mas młodzieży do 
uprawiania żeglarstwa, oddział 
Ligi Morskiej w Gdańsku orga
nizuje liczne kursy przysposo
bienia żeglarskiego.

Program kursów obejmować 
będzie wiadomości teoretyczne 
(na stopień jachtowego żeglarza), 
oraz wiele interesujących zagad
nień o portach, wybrzeżu, rybo
łówstwie, pracy stoczniowców i 
marynarzy.

Kursy będą bezpłatne. Wy
kłady odbywać się będą dwa ra
zy w tygodniu w godzinach po
południowych. Obecnie przyj
mowane są już zapisy na kursy 
przez oddział Ligi Morskiej w 
Gdańsku przy Al. Rokossowskie 
go 44.

Kursy odbywać się będą w 
Gdańsku, Gdyni i Sopocie, oraz 
we wszystkich miastach powiatu 
wych woj. gdańskiego. (mel.)

^pmtfeki aktualne

PO ZWYCIĘSTWIE 
KONSERWATYSTÓW 

W WYBORACH ANGIELSKICH
Znikła lwa dawna siła,
Gdzieś podziała się werwa.
Tylko mu się odbiła 
Nieświeża konserwa.

UWAGA
Do niektórych trójek gromadzkich wkradły się 
elementy kułackie, utrudniając realizację pla
nu dostaw (z prasy). 

fJe, gdy do trójek się dostaje 
■kle kukułacze jaje!

W. L. BRUDZIŃSKI

ANGIELSKA FLEGMA
Czemu flegma angielska imponuje snobom?
Anglicy nie panują już przecież nad sobą.

J. WIŁ.

DROBIAZGI
Zdaniem amerykańskiej kwatery głównej, „można unik

nąć w znacznej części strat w razie wybuchu atomowego,
o ile każdy zachowa zdrowy rozsądek......A naszym zdaniem
można w ogóle uniknąć strat jeśli rząd amerykański zacznie 
się kierować zdrowym rozsądkiem.

Pismo angielskie „Daily Mirror" pisze: „Angielska kura 
może ponownie znosić złote jajka tylko wtdy, gdy politycy 
nie będą wsadzali jej do garnka". Spóźniona refleksja — 
kora jest jnż prawie ugotowana.
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Ziemniak •— cenny surowiec dh wielu gałęzi pr^eTiysłu

Jak województwo gdańskie wywiązuje
z odstawy ziemniaków przemysłowych

Wśród wielu zadań, jakie stanęły przed wsią polską w o- 
kresie szybkiej rozbudowy naszej gospodarki narodowej, ną czo
ło wysuwają się dwa zagadnienia. Rolnictwo nasze musi wy- 
żywić kraj i dostarczyć przemysłowi konieczne do produkcji 
surowce.

Terminowa i pełna dostawa za 
kontraktowanych roślin przemy
słowych, jak buraki cukrowe, len 
i konopie, rzepak, cykoria, ty 
toń i ziemniaki przemysłowe — 
to podstawowy warunek wyko
nania planów produkcyjnych 
przez odpowiednie zakłady prze 
mysłowe. A na produkcję tych 
fabryk czeka cały naród, czeka 
robotnik miejski i chłop na wsi.

Dzięki energicznej akcji piano 
wego skupu ziemniaków i pa
triotycznej postawie Większości 
pracującego chłopstwa — państ
wo zabezpieczyło ludności miej
skiej dostateczne zaopatrzenie się 
na zimę w ten artykuł pierwszej 
pnH’-reby. Obecnie przed pracu
jącym chłopstwem staje zadanie 
jak najszybszej dostawy ziem
niaków przemysłowych.

Krochmal i spirytus - 
to też ziemniaki

Ziemniaki są surowcem dla sze 
regu ważnych gałęzi przemysłu. 
Z ziemniaków wyrabia się kroch 
mal, tak potrzebny dla papierni
ctwa, garbarstwa, włókiennictwa 
i wyrobu klejów malarskich. Z 
ziemniaków wyrabia się mączkę 
kartoflaną, nieodzowną dla prze
mysłu spożywczego do produkcji 
budyni, kisielów itp. Z ziem
niaków wyrabia się syrop ziem
niaczany, konieczny do produkcji 
marmelady i wyrobów cukierni
czych. Z ziemniaków wreszcie 
produkuje się spirytus, podsta
wowy produkt dla przemysłu che 
micznego.

Na artykuły włókiennicze i 
chemiczne, na skórę, papier i 
cukierki oczekują odbiorcy za 
równo miejscy, jak i wiejscy. 
Szybka więc dostawa ziemnia 
ków przemysłowych leży w 
interesie samego chłopstwa.

Koniecznie trzeba 
wzmóc tempo

Jak województwo gdańskie wy 
wiązuje się z dostawy ziemnia
ków przemysłowych — świadczą 
poniższe liczby:

Gorzelnie PGR-owskie zakupi
ły do dnia 9 bm. 56,8 proc. za
kontraktowanych ziemniaków 
przemysłowych. Na czoło dos
tawców wysunął się tu powiat 
tczewski, który dostarczył 73,4 
zakontraktowanych kartofli. Na 
drugim miejscu znalazł się Lę
bork (65,1 proc.), a tuż za nim 
Sztum (63,4 proc.), i Starogard 
(63,3 proc.). Na szarym końcu 
wśród dostawców PGR-owskich 
gorzelni znajduje się powiat wej 
herowski, który dostarczył do
tychczas zaledwie 28,7 proc. za
kontraktowanych ziemniaków 
przemysłowych.

sprzedał zaledwie 42 proc. ziem
niaków przemysłowych.

Przemysł czeka 
na ziemniaki

Jak wynika z zestawień licz
bowych województwo gdańskie 
na 31 października br. wykonało 
plan skupu ziemniaków przemy
słowych ogółem w 46,9 roc.

W październiku, jako miesiącu, 
w którym ludność miejska zao
patruje się w ziemniaki na zi
mę, główny nacisk położono na 
dostawę ziemniaków jadalnych. 
Państwu naszemu i rządowi za
leżało w pierwszym rzędzie na 
tym, by robotnik i inteligent pra 
cu jacy miał zapewnioną żyw
ność. Początkowe trudności i na 
stroje panikarskie zostały prze
łamane i dziś już świat pracy po 
siada dostateczny zapas kartofli 
na całą zimę.

Na skutek skierowania ca
łej uwagi na skup ziemnia
ków jadalnych — dostawa kar

tofli przemysłowych została 
i na niektórych terenach odsu

nięta na drugi plan. To za
niedbanie trzeba jak najszyb 
ciej odrobić. Trzeba wzmóc 
tempo dostawy ziemniaków 
przemysłowych, gdyż w żad
nym wypadku nie możemy do 
puścić do tego, by z braku do 
statecznej ilości surowca za
hamowały się plany produk
cyjne fabryk.

Chłopi tych gmin i powiatów, 
które pozostają w tyle w sprze
daży ziemniaków przemysło

wych, muszą zdać sobie sprawę, 
że od szybkiego i pełnego zaopa
trzenia fabryk w surowiec za
leżeć będzie zaopatrzenie rynku 
w artykuły, których produkcja 
opiera się na ziemniaku.

Kończy się już pierwsza deka
da listopada. Czasu pozostało 
niewiele. Nie wolno nam zmar
nować ani jednego dnia. Trzeba 
terminowo wykonać dostawy.

IZET

MiGAWKi
To się nazjjtua robota!

Nasze WPK GG zasłużenie zdo 
było jedno z przodujących 
miejsc w Polsce. O tempie pra
cy brygad WPK GG i o ich wiel 
kiej sprawności świadczy prowa 
dzona obecnie przebudowa to
rów tramwajowych we Wrzesz
czu.

— Idąc rano do pracy — po
wiedział jeden z naszych czytel
ników — przecierałem oczy ze 
zdumienia. Jeszcze wczoraj wie
czorem tramwaje szły starym to 
rem, a nad nowym zwisały pro
wizorycznie zaczepione druty. 
Dziś rano tramwaje szły już po 
nowym, ukończonym torze. W 
ciągu jednej nocy założono dru 
ty. .

Gdyby jeszcze przedsiębior
stwa budowlane pracowały w 
tym tempie! (zg)

Tajemniczość 
przede inszp«tkim

Wydawcy przedwojenni uwa
żali, że tajemniczość wpływa na 
poczytność książki. Im czytelni
kowi było trudniej domyślić się 
rozwiązania akcji, tym powieść,

według ich mniemania» mięła 
większe powodzenie.

Podobnego zdania są widocz
nie również kierownicy niektó
rych gospód w trójmieście jak 
np. gospody GSS, obok „Ratu
szowej. Zarzucili oni chwalebną

Sprawa, którą trzeba sią zajać
Historia dwóch przedszkoli w Gdyni

W sierpniu br. Zarząd Budów 
lany nr 5 gdańskiego ZBM wy
kończył w Gdyni na Wzgórzu 

Zjednoczenie Przemysłu Ziem- Nowotki, przy ul. Róży Luxem- 
niaczanego, które zaopatruje w 
surowiec krochmalnie, zakupiło

0 marnotrawstwie 
słów kilka

Jeśliby ktoś zapytał mieszkań, 
ea Wrzeszcza, czy dzielnica tą 
posiada dosyć lokali restauracyj 
nych, w których bez godzinne
go czekania można by coś zjeść, 
otrzyma na pewno odpowiedź 
przeczącą. Zjedzenie obiadu we 
Wrzeszczu, gdy się wychodzi o 
16 z fabryki czy biura, to jed
nak jeszcze ciągle problem.

Tymczasem okazuje się, że we 
Wrzeszczu znajduje się piękny i 
wielki lokal, całkowicie dotych
czas nie wykorzystany, a w peł
ni nadający się na zakład gastro 
nomiczny.

Lokal ten położony jest na ro
gu ul. Grunwaldzkiej i Barli- 
ckiego. Część jego, przeznaczo
ną na bar, zajmuje kosmetyczna 
spółdzielnia pracy (klnąc jego 
nieprzydatność do tego celu), a 
w podziemiach znajduje się pięk 
na, wielka sala z kręgiem do 
tańca, wspaniała kuchnia, zmy
walnie naczyń, przestronne ma
gazyny itp.

Prezydium MRN i Gdańskie Za 
kłady Gastronomiczne winny się 
natychmiast zająć właściwym 
wykorzystaniem wspomnianego 
lokalu! (Ape)

w październiku 56,3 proc. zakon
traktowanych kartofli. Centrala 
Mięsna, która kontraktowała zie 
mniaki przemysłowe dla swych 
tuczami trzody, zakupiła do 
dnia 31 ub. m. 42,7 proc. zapla
nowanych kontraktami ilości.

Gdańskie Gorzelnie Rolnicze 
wykonały swój plan skupu w 74 
proc. Najlepiej z dostawy ziem
niaków przemysłowych dla tej 
instytucji wywiązał się powiat 
Kartuzy, który do 9 bm. sprze
dał już 92 proc. zakontraktowa
nej ilości. Również i powiaty 
Starogard i Wejherowo mogą się 
wykazać dużymi osiągnięciami, 
gdyż pierwszy z nich dostarczył 
84 proc., a drugi — 83 proc. Po 
wiaty Lębork i Kościerzyna do
starczyły Gdańskim Gorzelniom 
Rolniczym po 70 proc. zakontrak 
towanych ilości, a jedynie pow. 
gdański pozostał w tyle, gdyż

przedszko
potrzebne

burg piękny budynek 
la, które bardzo było 
w tej dzielnicy.

Po opanowaniu szeregu trudno 
ści, związanych z brakiem wypo 
sażenia dla przedszkola, od kil
ku tygodni zostało ono otwar
te i ponad 100 dzieci nareszcie 
zaczęło do niego uczęszczać. Gdy 
jednak nastały chłodne dni i 
trzeba było przedszkole ogrze
waj okazało się, że założone 
przez Zarząd Budowl. Nr 6 ZBM 
instalacje centralnego ogrzewa
nia są wadliwe i kaloryfery nie 
grzeją.

Pomimo kilkakrotnych in
terwencji kierowniczki przed 
szkoła ob. Czarko w sprawie 
poprawienia wadliwej insta
lacji Żarz. Budowl. Nr 6 mil
czy uporczywie, nie intere
suje się tą sprawą również 
kierownik robót instalacyj
nych.

Jest to karygodne zaniedbanie 
obowiązku ze strony instalato
rów, z powodu którego dzieci po 
zbawione są możliwości uczęsz
czania do przedszkola.

Należy zwrócić, rówmież uwagę 
na dziwny fakt, jaki obserwuje
my przy ul. Harcerskiej, gdzie 
od czerwca br. wykończyło 
MPRB w Gdyni wspaniały, no
woczesny gmach, przeznaczony

na przedszkole i żłobek. Dotych
czas PLO, które przejęły ten bu
dynek, nie uruchomiły przed
szkola pomimo, że zgłosiło się 
już około 120 dzieci. Od kilku 
dni został zaledwie uruchomio
ny żłobek. Musimy zaznaczyć, 
że w tym gmachu centralne o- 
grzewanie działa doskonale, a 
jednak piękne sale nie są dotych 
czas wykorzystane. (Adal)

O tytuł najlepszego żużlowca 
wrlczą jutro motocykliści

Komunikat speciality
Prezydium Miejskiej Rady Naro

dowej w Gdańsku wzywa dyrekto
rów wszystkich miejscowych zakła
dów pracy oraz przewodniczących 
rad zakładowych lub delegatów związ 
kowyeh do stawienia się w sali Pre
zydium MRN przy ul. Gen. Świer
czewskiego 2 - 12, III piętro, pokój 
Nr 307.

Dyrektorzy zakładów pracy, zatru

dniających ponad 300 pracowników, 
zgłoszą się w sobotę dnia 10 bm. o 
godz. 13. Dyrektorzy zakładów pra
cy, zatrudniających od 100 do 300 pra 
cowników zgłoszą się w niedzielę dri. 
11 bm. o godz. 10.

Dyrektorzy zakładów pracy, zatru
dniających poniżej 100 pracowników, 
zgłoszą się w niedzielę dnia 11 bm. 
o godz. 12.30.

Gabinet sportu w MDK
Dyrekcja Młodzieżowego Domu Kul 

tury w Gdańsku - Wrzeszczu przy 
ul. Uphagena 33 z dniem 10 bm. ot
wiera gabinet wychowania fizyczne
go, który obejmie sekcję gimnastycz 
ną z zespołami gimnastyki partero
wej i przyrządowej, sekcję gier spor
towych z zespołami koszykówki i siat 
kówki, oraz sekcję szachistów.

W grudniu uczestnicy zespołów sza

chowych przystąpią do rozgrywfek 
tytuł mistrza Młodzieżowego Domu 
Kultury, który z kolei weźmie u 
dział w szachowych mistrzostwach o- 
gólnopolskićh.

Młodzież w wieku od 9 do 22 lat, 
mająca zamiłowanie do tych dziedzin 
sportu, proszona jest o zgłaszanie się 
w wydziale osobowym Młodzieżowego 
Domu Kultury. (u)

Z okazji Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej 
odbędzie się w niedzielę 11 bm. o 
godz. 14 na stadionie Ogniwa vo 
Gdyni wyścig motocyklowy na 
żużlu pomiędzy reprezentacjami 
drużyn gdańskich Stali i Budo
wlanych. W konkurencji indywi 
dualnej walczą one o tytuł naj
lepszego żużlowca Wybrzeża. Ro 
zegranych zostanie 9 biegów 

Ze strony Stali startują: An- 
drychowski, Stachowicz, Blasz
kę, Wąsierski, ze strony Budo
wlanych: Sowa, Kamrowski, Ko

man, Klassa, Nikietyn. Poza kon 
kursem w kategorii do 130 cm. 
startują Tews, Gozdek, Smierz- 
chalski, Grzybowski i Ostoński.

Pięściarze Gdyni 
wato z So intern
Sezon pięściarski zaczyna się 

na dobre. Już za tydzień rozpo
czynają się w całym okręgu roz 
grywki Klasy Wojewódzkiej.
Ruchliwa sekcja gdyńskiego Ko
lejarza organizuje dziś o godz. 
19 w sali Domu Kolejarza przy 
ul. Jana z Kolna w Gdyni to
warzyskie spotkanie pięściar
skie z Ogniwem (Sopot)). W rin 
gu stanie 11 par. W ramach 
tych spotkań odbędzie się parę 
interesujących walk. M. in. Czo- 
ska — Reinseh II, Styn — No
wak i Mazurek — Rzymek.

W poniedziałek 12 bm. 
publiczne losowań e 

konkursu
W najbliższy poniedziałek 12 

bm. o godz. 18 w lokalu „Dzień 
nika Bałtyckiego4 ■ w Gdańsku, 
Targ Drzewny 3/7, odbędzie się 
publiczne losowanie naszego kon 
kursu pt. „Sport Radziecki".

Zarówno uczestnicy konkursu 
jak i sportowcy Wybrzeża proszę 
ni są o przybycie.

Dzś początek 
turnieju siatkarek
W hali Budowlanych we Wrze 

szczu rozpocznie się dziś o godz. 
15,30 czwórmecz siatkówki z u- 
działem najlepszych drużyn żeń 
skich w kraju — Spójni (Warsza 
wa), AZS (Warszawa), Unii 
(Łódź) i Kolejarza (Gdańsk).

Jutro dalszy ciąg ezwórmeczu 
o godz. 10 i 17.

i starą tradycję wywieszania ja
dłospisu w oknie wystawowym. 
Stąd nieraz klient gospody czu
je się dziś tak, jak czytelnik, 
który kupując przed wojną 
książkę, spodziewał się np. „pie
czeni z antylopy44, a otrzymywał 
„groch z kapustą“. (ff)

TEATRY 
TEATR WIE! KI — GDANSK

„Za tych co na morzu“ — godz. 19. 
TEATR DRAMATYCZNY — GDYNIA 

„Moralność Pani Dulski ej“ — godz. 
16. Koncert symfoniczny — godz. 2o 

TEATR KAMERALNY — SOPOT 
„Śluby panieńskie“ — godz. 19.30 
— sprzedane. ,

REPERTUAR KIN 
GDANSK - WRZESZCZ: „Bajka" —

„Bajka o rybaku i rybce“ (17,19, 21) 
„Przyjaźń44 okręg. TPP-R — „Upa
dek Berlina“ I seria, poniedziałki, 
środy, piątki i niedziele (17 i 19). 
„Zetempowiec“ — „Bajka o ryba
ku i rybce“ (16, 18 i 20). „Mary
narz" (Nowy Port) „Konik garbu
sek“ (18 i 20). „Polonia" (Oliwa) — 
„Na odsiecz Carycyna“ (16, 18 i 20). 

GDYNIA: „Atlantic" — „Wschodnie 
zaloty“ (16.30, 18.30 i 20.30). „Gop
lana“ — „Kutuzów“ (16, 18 i 20). 
„Fala" (Grabówek) — nieczynne. 
„Promień" (Chylonia) — „Ostatni 
rejs“ (18 i 20). „Warszawa" ■— „W 
dni pokoju“ (16, 18, 20). „Neptun“ 
(Orłowo) — „Opowieść o prawdzi
wym człowieku“ (18 i 20).

SOPOT: „Bałtyk" — „W dni poko
ju" (17, 19 i 21). „Polonia" — „Bok 
serzy" (16, 18 i 20). 

FOTOPLASTIKON — Gdynia, ulica 
Władysława IV 28 — „Alpy austriao 
kie4'.

DYfcFRY APTEK
od dnia 10 do 17. U.

Gdańsk — Rokossowskiego 35. 
Gdańsk-Wrzeszcz — Grunwaldzka 52. 
Gdynia — Plac Kaszubski 10, Orłowo 
Sopot — Stalina 715.

łOGOTOWlE R ATUNKOWI
GDANSK - WRZESZCZ 

Cel. 410-00 Grunwaldzka » 
“ogotowie dziecięce Grunwaldzka i 

te! 424-44 - czynne od 18—22. 
SOPOT 

fel. 524-00. ul. Stalina 778.

WYSTAWY
Muzeum Pomorskie w Gdańsk«

otwarte codz z wyjątkiem poniedzia) 
ków i dni poświątecznych od godziny 
10—15. W niedziele od 10—18. We 
wtorki 10—17.

Wystawa pt. „Sztuka w ZSRR" w 
Muzeum Pomorskim w Gdańsku, ul. 
Rzeźnicka 25. Zwiedzanie w godzi
nach otwarcia muzeum.

Wielka Wystawa dla uczczenia Mie 
siąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko - 
Radzieckiej w zabytkowej Zbrojow
ni Gdańskiej czynna codziennie od 
10 do 19. Wstęp bezpłatny.

Wystawa plansz art.-mal. Nowych 
Chin w Salonie Sztuki „Cyganeria" 
— Gdynia ul. 3 Maja 27 otwarta co
dziennie w godz. 10—21.

„Rozwój społeczeństwa gdańskiego 
w świetle dokumentów historycz
nych“ — wystawa stała w Państw. 
Archiwum Gdańsk — Wały Piastow
skie (obok ZPGG) godz. 11—14.

bA< Hmv< \ łMlS/i KIWANI

Fachowca do kliniki lalek zatrudni natychmiast 
Spółdzielnia Pracy „Wygoda“ Gdynia, Abraha
ma 6, telefon 25-32. 1761/K

1 maszynistki, 1 księgowego(wą) oraz 1 praco
wnika biurowego poszukujemy od zaraz. Zgło
szenia na piśmie kierować: Dyrekcja Zespołu 
PGR Chynów, poczta Zamostne powiat morski.

1760/K

Rymarz-tapicer, dobra 
Gdańsk, Elbląska 85.

siła,. pilnie potrzebny.
G-5931

OGŁOSZENIA DROBNE
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■«wwy-.w* 1.* pmwi iw ' ■ qqg-g«-•

SPRZEDAM maszynę do 
szycia. Sopot, Pułaskiego 
4.2. G-5896.
ILUSTROWANYCH pism 
zagranicznych zbiór 1948/50 
sprzedam. Sopot — telefon 
516-22.______ P-5911
CZESKI wózek głęboki, le
żankę, p-mocnik, błam piż
mowce, Skrzypce trzyćwier 
ciowe sprzedam. Wrzeszcz. 
Podleśna 3. P-5915
SPRZEDAM czarne futro 
karakułowe — duże. Tele
fon 38-65 Gdynia. G-5921

SPRZEDAM szafę dwu
drzwiową, biurko. ' Wiado
mość: Dziennik Bałtycki,
Gdańsk „12“. p-5916

OKAZJA! Parcelę handlo
wą centrum Gdyni sprze
dam. Gdynia, Sieroszew
skiego 6, telefon 10-52.

G-5917

DOMEK z ogrodem Sopot 
tanio sprzedam. Zgłoszenia 
„Wojtaszek“, Sopot, Poste- 
Restante. G-5924

SPRZEDAM motor marki 
F. N. 350 ccm na chodzie. 
Wiadomość: Wrzeszcz, Kar 
łowicza 61 a/3. G-5934
SPRZEDAM pianino bardzo 
dobrej marki. Oliwa, Der- 
dowskiego 14. G-5939

KUPNO
KUPIĘ domek, parcelę w 
śródmieściu. Dziennik Bał
tycki Gdańsk „Parcela“.

___________ G-5929
CZĘŚCI radiowe oraz książ 
ki kupię. Warsztat Radio
wy Wrzeszcz, Aldony 6/5.

G-5927

ZAMIENIĘ pokój kuchnia 
centrum Sopot na większe. 
Zgłoszenia Dziennik Bałtyc 
ki, Gdańsk pod „Słonecz
ne“. G-5928

ZAMIENIĘ dwa pokoje .Ta 
błonna k/Warszawy na ta
kie samo lub większe — 
Wrzeszcz, Kochanowskiego 
45 — 2, godz. 17—20. G-5933

ZAMIENIĘ pokój 20 m su
chy, wspólna kuchnia przy 
ul. Łąkowej na mniejszy 
Wrzeszcz. Zgłoszenia Dzień 
nik Bałtycki, Gdańsk pod 
„3247“'. G-5937

KUPIĘ motocykl 350 lub 
500 w dobrym stanie. Ofer
ty składać Dziennik Bał
tycki Gdańsk pod „Dobry“.

P-5868

WOI NP POSADY

POTRZEBNA natychmiast
stała pomoc domowa. Zgło-
szenia Gdańsk-Siedlce, Po-
wstańców Warszawskich
34/1. G-5938

STUDENT poszukuje poko 
ju Wrzeszcz — Sopot. Zgło 
szenia Marczak, tel. 317-08.

F-5910

KANARKI, papużki, kot! 
perski różowy sprzedam. Soi 
pot, Książąt Pomorskich 1.1 

G-5932

ZAMIENIĘ pokój komfort, 
używalnością kuchni, ła
zienki, telefonu, Gdynia — 
śródmieście na podobne 
lub większe samodzielne 
Oliwa, Wrzeszcz (okolica 
Wojska Polskiego). Zwrócę 
koszty remontu. Oferty: 
Dziennik Bałtycki, Gdynia 
„Inżynier“, G-5920

POTRZEBNA pomoc dom o 
wa. Wrzeszcz, Danusi 4 c 
m. 9.________________P-5908
POMOC domowa poszuki
wana. Zgłoszenia Gdańsk, 
Ogama 124, mieszkanie 1. 

__________   G-5862
DZIEWCZYNA do pomocy 
domowej potrzebna. Gdy
nia, Sieroszewskiego 6, biu 
ro. G-5872

POMOC domowa pilnie po, 
trzebna, niezbędne refer en i 
cje. Wrzeszcz, Pileckiego j 
3/2. G-5940

POSAD POSZUKUJĄ
MASZYNISTKA przyjmie 
prace zlecone. Oferty pro
szę kierować do Dziennika 
Bałtyckiego, Gdańsk, pod 
„Wrzeszcz“. P-5906

ZGUBY
ZGUBIONO kartę rejestra
cyjną nr 7, kutra Gdy 9, 
wydaną przez MIR Gdynia 
na nazwisko Konkol Ana
stazy. G-5895

ZGUBIONO dowód zamel
dowania i rejestracji „SP“ 
na nazwisko Kruczkowski 
Ferdynand, Wrzeszcz. Bia
ła 9. P-5912

ZGUBIONO kwit nr 1890 
sklepu komisowego 178, 
Gdynia, Plucińska Irena.

G-5918

SKRADZIONO kartę mel
dunkową, legitymacje woj 
skową, leg. zw. zaw., za
świadczenie stałego zamie
szkania, bilet okresowy — 
kolejowy na nazwisko Tu- 
baja Gertruda, Cisowa.
___________________G-5925
ZGUBIONO legitymację ko 
lejową nr 284 na nazwisko 
Ziemann Leon, Lębork.

G-5926
SKRADZIONO karty korni 
sowę sklepu 108 MHD, sym 
boi 2641 na nazw. Brandt 
i 190/Z /51 Kołodziejczak. 
Śniadeckich 14. G-5930

NAUKA

ZGUBIONO legitymację 
związku zawodowego na na 
zwisko Hotel Józefa.

G-5919

POMOC domowa potrzebna 
Wrzeszcz, Jaśkowa Dolina 
4 II p. P-5907

ZGUBIONO na trasie 
Gdańsk — Elbląg prawo 
jazdy nr 002, wydane przez 
Starostwo Powiatowe w Lę 
borku. Jan Martynów.

G-5922

TRZYMIESIĘCZNE nowo
czesne korespondencyjne 
kursy księgowości. Łódź — 
skrytka 163. 1709/K
MASZYNOPISANIA, angiel 
skiego lekcji udzielam 
Gdynia. Śląska 64/3.

G-562S
STENOGRAFII biurowej ko 
respondenćyjnie naucza Sto 
warzyszenie Stenografów - 
Maszynistek. Pismo steno
graficzne „Stenograf Pol
ski“ Łódź, Kilińskiego 50 
Prospekty bezpłatne.

1763/K

R O t N B
PRZYBŁĄKAŁ się biały 
seter. Po trzech dniach 
własność. Sopot, 3 Maja 51 
— 3. Jaworczak. G-5935

Wszelkie prace ^ekoratorskie
1 a k:

dekoracja świetlic I okien wystawowych, plansze, 
gazetki ścienne, transparenty, hasła dla współza
wodnictwa, portrety Dostojników Państwowych 
wykonuje na terenie trójmiasta szybko i solidnie 
Spółdzielnia Pracy „Wygoda“ Gdynia, Abrahama 6 
tel. 25-32. 1762/K

Centrala, Przemysłu Ludowego i Artygtyezn.
skupuje srebro (złom, monety) oraz bursztyn we 
własnych punktach skupu:
Wytwórnia Wyrobów Bursztynowych: Wrzeszcz,
ul. Kochanowskiego 41 oraz sklepy CPLiA: Gdynia 
ul. 10 Luteg 13, Gdynia, ul. Świętojańska 46, 
Sopot, ul. Rokossowskiego 45, Wejherowo, Sobies
kiego 272, Kwidzyn, ul. Braterstwa Narodów 44. 

Zakup dokonywany jest bezimiennie. 1754/K \
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Czytajcie 
»Dziennik Bałtycki44

n^TKnęvV°li-r/?i,ftaDoaityCo!ei«‘ można w każdym urzędzie i agencji pocztowej oraz o każdego listonosza. Prenumeratę Indywidualną (przesyłka pod opaska! zamawia sie przez
l czasopism. mRUCŁ ‘ ” Cena Prenumeraty: miesięczna zł 5 gr, kwartalna 12 zł 15 gr, półroczna 24 zł 30 gr, roczna 48 zł 60 er. - ..Dziennik Bałtycki"Än*“*?!* w2 wszy« wpłacenie należności na

wszystkich punktach sprzedaży

^ 2 20511 Druk GZG „Dum Prasy" — Gdańsk


